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0  czem m ów iono w  Sejmie

Kagańcowa ustawa o spółdzielniach
w  świetle przem ów ień referenta ustawy i postów opozycyjnych

WARSZAWA, 23. 2. (Tel. wl. G.)„ 
Dzisiaj przez caiy dzień toczyły się 
obrady plenarne Sejmu. Obfity porządek 
dzienny obejmował aż 17 różnych ustaw, 
z których najważniejszą pylą 

nowela do ustawy o spółdzielniach,
! którą przesunięto na koniec posiedze­
nia. Większość poprzedzających ustaw 
załatwiono bez dyskusji przy ogólnym 
braku zainteresowania. Przedewszyst- 
kiem było szereg ustaw ratyfikacyjnych, 
m. In.
konwencja z Rosja sowiecką w sprawie 
zniżek celnych na różne towary Impor­

towane z Rosji 
Żniżki te otrzymają przedewszystkiem 
futra takie, które w Polsce nie są prze­
rabiane, oraz artykuły spożywcze, któ­
rych z innych krajów się nie importuje 
Bilans mandlowy polsko-sowiecki Jest 
dotąd dla Polski wybitnie korzystny.

Pozatem załatwiono takie rzeczy,, jak 
ustawę o nadzorze nad hodowlą bydła, 
o zatwierdzaniu projektów pomników ze 
stanowiska ai Łystycznego, nowelę do 
ustawy o funduszu obrotowym reformy 

rolne] i t. p.
Ta ostatnia wywołała pewną dyskusję, 
gdyż przeciw niej wystąpił pos. Nowicki 
z PPS. dowodząc, ze Jest to właściwie 
likwidacja reformy rolnej na koszt Pań­
stwa, a przerzucenie jej na koszt chło­
pów.

Pos. Cnrzanowski zgłosił imieniem 
Klubu Narodowego szereg poprawek, 
zmierzających
do ukrócenia zbytniej dowolności urzę­
dów ziemskich w szacowaniu parcela* 

cyjne] ziemi.
Nowela przewiduje, aby opłaty za nad­
zór nad parcelacją wnoszone były zgóry 
przed zgłoszeniem planu parcelacyjnego.

warty
P .  W a c ł a w  J ę d r z e j e w i c z  z a s t ą p i ł  b r a t a  n a  s t a n o w i s k u

m in is t r a  o ś w i a t y

.WARSZAWA, 23. 2. (Tel. wł. G). 
Dziś została ogłoszona zmiana ua stano­
wisku ministra oświaty. Obecny premjer 
Jędrzejewicz, który, jak wiadomo, pia­
stował również tekę ministra oświaty, 
został z tego stanowiska zwolniony. 
'Jednocześnie p Prezydent mianował mi­
nistrem oświaty Wacława Jędrzejowi- 
cza, dotychczasowego podsekretarza 
stanu w  Ministerstwie skarbu. Jak wia­
domo, premjer Jęarzejewicz wraz z bra­
tem wyjeżdżał do Zakopanego, gdzie 
przebywa Prezydent. Nominacja więc 
została podpisana w Zakopanem.

Nowy minister urodził się w styczniu 
1893 w guberni kijowskiej, ukończył

gimnazjum w Warszawie w roku 1912, 
potem studiował rolnictwo w Krakowie 
i w Warszawie, jednakowoż studjów 
tych nie zdążył ukończyć, gdyż wszedł 
do „Związku strzeleckiego". Po zawar­
ciu pokoju odbył szkołę Sztabu general­
nego, poczem objął stanowisko szefa 
wydziału II. oddziału Sztabu generalne­
go. Od roku 1925 do 1928 pełnił funkcje 
attache wojskowego, a następnie charge 
d‘affaires polskiego w Tokio. W roku 
1928 został przeniesiony na etat Mini­
sterstwa spraw zagranicznych, a we 
wiześniu 1933 r. mianowany został wi­
ceministrem skarbu.

Kandydat na prezesa Banku Polskiego
WARSZAWA. 23. 2- (tel. wł. G-). 

,W kwietniu upływa pięcioletnia kaden­
cja prezesa Banku Polskiego dr. Wfad- 
Wróblewskiego. Prezesa Banku Polskie 
go w myśl staiutu mianuje Prezydent 
Rzplitej na wniosek Radv Ministrów.

Według krążących pogłosek, naj­
poważniejszym kandydatem  na miej­
sce po p. Wróblew? kim jest obecny mi­
nister skarbu, prof. Zawadzki.

WARSZAWA. 23. 2- (teł. wł- CŁj). 
Doroczne zgromadzenie akcjonariuszy 
Banku Polskiego odbędzie s!ę 1 m ar­
ca. Poza roznatrzeniem sprawozdania 
i bilansu Banku za rok 1933, odbędą 
się wybory członków do rady i ko­
misji rewizyjnej na miejsce ustępują-; 
cych oo upływie trzyletniej kadencji 
pp. W acława Fajansa, Kazimierza Fu- 
dakowskieeo i W łodzimierza Seydlitza

WYCIĄG Z PROTOKOŁU W SPÓLNEGO  
POSIEDZENIA NIEJAWNEGO

Sąd okręgjwy wydział VI. karny 'vo 
Lwowia w składała S. O. W. Medyński 
jako Przewodniczący, S. O. M. Młynarski 
i Dr. J. Locker jako głosujący, w sprawi ■> 
konfiskaty Nr. 43 ABC. czasopisma pt . 
„Kurjer ?owszecftny‘‘ 7 daty Kraków H  
lutego 1934. do Sygn. VI. I. p r . 99/34., na 
posiedzeniu nieiawnem w dniu ‘16 lutego 
1934. po wysłuchaniu zdania Prokuratora 
Sądu okręgowego we Lwowie: 

postanawia: 
uznać z* usprawiedliwioną dokonaną dn. 
12 lutego 1934, przez Starostwo grodzkie 
we Lwowie konfiskatę czasopisma pt, 
„K u 'jer Powsze i lm f ' Nr. «3. ABC. a daty 
Kraków, dnia 14 lutego 1934 zawierające­
go 1) w artukule pt. „Obudzenie1*, w ustę 
j»ie od aPw:... „oczywiście**.., do słów;

„polskiego**, — ?) w artykule pt: ^Nie­
zdrowe stosunki1*, a) w ustępie od słów: 
„metody**., do słów: „przesądz )ny“. b), w 
ustępie od słów; .,0 to  jaki**., do końca 
aTtykułu — znamiona występku z art. 
170 kk. zarządzić zniszczenie całeeo na­
kładu i wydać w myśl §. 493 pk. zakaz 
dalszego rozpowszechniania teg >’ pisma 
druk owego.

Zarazem wydaje się odpowiedzialnemu 
redaktorowi lego czasopisma nakaz, by 
•orzeczenia niniejsze umieścił bezpłatnie 
w najbliższym numerze i to na pierwszej 
s tn n ie .

Niewykonanie tego nakazu pociąga za 
sobą następstwa przewidziane w § 21. ust. 
druk z dnia 17 grudnia 1862 Dz. p. p. 
Nr. 6 '3X 1863 tj. zasądzenie za przekro­
czenie na grzywnę do 400 złotych. P rze­
wodniczący: W. Medyński wr. Protoku* 
lant, Fritz w r. Za zgodność st. sakr.

Przepis ten mówca uważa za niczem 
nieusprawiedliwiony. Wszystkie popraw­
ki głosami BB odrzucono i nowelę u- 
chwaiono w 2 i 3 czytaniu. Pomimo pro­
testów pos. Malinowskiego z Klubu Na­
rodowego uchwalono ustawę, zwalniają­
cą rząd na dalsze dwa lata od przepi­

sów, iż corocznie ma być rozparcelowa* 
hycn 200 OOu ha ziemi.

Po załatwieniu tych wszystkich 
ustaw przystąpiono do ustawy o spół­
dzielniach, Referat •wygłosił pos. Gliński 
z BB., usiłując wytłumaczyć, że dotych­
czasowa zupełna swoboda organizacyjna 
spółdzielni nie wyszła im na dobre, że 
wskutek tego nie odegrały one takiej 
foli, jaką powinny były odegrać przy 
swym olbrzymim rozwoju.

Na ten temat rozwinęła się barazo ob­
szerna dyskusja, w której zabrali głos 
przedstawiciele wszystkich klubów pol­
skich i mniejszościowych.

Stanow iska Klubu Narodowego
Pos*. Gruetzmacher z Klubu Naro­

dowego wskazał, że dążeniem noweli 
jest zunifikowanie i sorowadzame pod 
jeden strychulec spółdzielni o bardzo 
różnyrh charakterze organizacyjnym, 
ideowym, a nawet narodowościowym. 
Przypuszczam, — mówi poseł Oruetz- 
macher, — że jest to. dążenie niewłaści 
we a może tylko spowodować ruinę 
taką, jaka nastąpiła przez unifikację to­
warzystw rolniczych.

Chodzi przytem jeszcze o Inne rze­
czy, które my wysuwamy, jako głów 
nv zarzut, a mianowicie cnęć Ingeren­
cji władz państwowych we wszystkich 
ogranizacjach społecznych. Na konjjsji 
wiceminister Kozłowski powiedział, że 
taik inusi być, gdyż zm enił się duch 
czasu i dawny liberalizm umarł. Ale 
chodzi tu o pomieszanie pewnych pojęć 
Można ingerować w kierunku gospodar 
ki, ale n'e w organizacji dobrowolnych 
stowarzyszeń-

Nie mamy wątpliwości, że właś 
ciwie chodzi tu o rzeczy polityczne- 
Nowela przyznaje dyktatorską władzę 
prezesowi rady spółdzielczej, który 
wcale nie jest emanacją tej rady, lecz 
jest mianowany przez ministra skarou 
Wogóle w ustawie tej widać znany sto­
sunek rządu do społeczeństwa; społe­
czeństwo traktuje się jako dz:ecko i nie 
dopuszcza się go do dziafa'ności, aby 
się samo nie organizowało.

Pos Bojanowski z Klubu Narodo­
wego podniósł, że spółdzielczość w 
dużym stopnu  wyłącza ciążący 
zwłaszcza na rolnictwie łańcuch po­
średnictwa, że puwinna kształcić ducha 
przedsiębiorczości. — aby jednak 
wszystko to osiągnąć, ffjusi s;ę op:erać 
na zdruwych zasadach, a nie na doktry 
nerstwie*

Obecnie, niestety, zagadnienie to

ulega komplikacji, gdyż wszystko sfc 
robi jedynie w celu umocnienia się 
przy władzy i w spółdzielczości widzi 
się 3 miliony zrzeszonych ludzi, więc 
trzeba tam  wkroczyć. Rezuhatem 
Wprowadzenia noweli będzie skostnie­
nie ruchu spółdzielczego, zbiurokraty- 
żowąnie go i ucieczka od niego war­
tościowych ludzi. Pośrednicy będą mog 
11 spać spokojn e-

Pos. Bojanowski podtrzymał po­
prawki, które wniósł na komisji-

In n i m ó w c y
Cały szereg poprawek zgłosił pos- 

Langer z Klubu Ludowego. Imieniem 
KIudu uk-a!ńslrego przemawiał pos, 
Łucki, który narzekał na rzek&ms 
prześladowanie ruskiego ruchu spół­
dzielczego •

Z posłami z opozycji polemizował wi- 
cemin. Kozłowski, u tnym ując, ie  nowela 
w niczem nie uszczupla praw spółdzielni 
a tylko w to/n najwyżej, że .cena spół­
dzielnia nie będzi-o mogła przejść do in­
nego związku rewLyjnegu,

Bard-zo ostro atakował nowelę pos. 
Z rombu z PPS , nazywając j* pogrzeba­
niem niezależnej spółdzielczości. Cslem 
noweli jest doprowadzenie spółdzieloiO- 
ści do tego stanu, do jeki-sgo doprowa­
dzona zosiala wolność bywatelska, sa­
morząd, czy inne dziedziny życia poli­
tycznego.

G ło s s m i B B .
1

Po końccwem przemówieniu rsferehta 
w głosowaniu odrzucono wtzystklo po­
prawki mniejszości, ustawę zaś przyjęto 
w druglom I tram em  esy tanin "losami 

BB. —
Termin następnego posiedzenie nie 

zrjstał wyznaczony Odbędzu się ono Jel 
nak po dość długiej przerwie, gdyż cały 
przeszło tydzień czasu przeznaczony. jest 
na obrady plenarna Senatu liad bńdżetem 

—: o: —

Redukcja dni pracy w kolejnictwie
WARSZAWA. 23. 2. (Teł. wł. G.).

Korzystając z nowych przepisów prag­
matyki pracowników kolejowych, Mini-

B. więzień brzeski w  roli 
świadka

WARSZAWA, 23. 2. (Tel. wł. G). 
Dziś o godz. 10 rano w tutejszym są­
dzie grodzkim odbyła się sprawa cywil­
na między niejakim M. Thuguttem, a je­
go żoną. Na rozprawę tę w charakterze 
świadka podała żona T. b. więźnia brze­
skiego p. Dubois. Około godz. 10 rano 
przyjechał on w asyście posterunkowe­
go policji dorożką samochodową z wię­
zienia mokotowskiego, gdzie po złożeniu 
zeznań wrócił.

-o—

sterstwo komunikacji 
'zmniejszyło w Ciągu lutego bardzo po­
ważnie liczbę dni pracy w poszczegól­
nych działach służby, Na niektórych od­
cinkach drogowych zredukowano liczbę 
dni pracy do 3 w miesiącu. W ten spo- 
sów niektórzy z pracowników będą za­
rabiać miesięcznie zaledwie 15 do 20 zt. 
Większość z nich pracuje ńa  kolei od 
kilkunastu lat.

W większości warsztatów kolejowych 
pracownicy zatrudnieni są

najwyżej po 17 dni w miesiącu. 
Zmniejszono również ilość dni pracy w 
służbie wagonowej, warsztatach elek­
tro technicznych i parowozowniach.

Zarządzenia te dotknęły wszystkicn 
pracowników, nie wyłączając nawet H- 
nji Śląsk—Gdynia,
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k l ę s k i  socj al i z muP o w o d y
Wypadki wiedeńskie i wypadki pa- 

rysKie są obecnie przedmiotem głębózej 
dyskusji w opinji i prasie światowej. 
BiOrą w niej udział nietylko dziennika­
rze i politycy, ale i publicyści i ideolo­
dzy.

Ponieważ w obu wypadkach socja­
lizm poniósł klęskę, pisarze socjalistycz­
ni starają się ją Wyjaśnić i wytłumaczyć. 
Zdaniem socjalistów powodem ich klęski 
"test faszyzm. Cnca oni przez to powie­
dzieć, że przeciwnicy ich zawdzięczają 
swoje zwycięstwo pewnym metodom, 
pewnym, godnym potępienia chwytom, 
którym socjalizm uległ dlatego, lo  ich 
nie uzs^wai.

Nie sądzimy, aby to stanowisko było 
słuszne. Nie ulega wątpliwości, że prąd 
narodowy jest dziś zwycięski w całym 
świecie, ale prądu tego nie można iden­
tyfikować z faszyzmem. Prąd narodowy 
może się przejawić w każdej formie 
rządu. — narodową może być równie 
dobrze mouarchja, jak republika. W ui- 
tzem zwyrięśt\*ni Kierunku naroduwego 

,iie przeszkadzają ciała reprezentacyjne, 
choćby na najbardziej demukzatycznej 
podstawie odarte, —■ ale również nie 
gwarantują trwałego zabezpieczenia się 
przed siłą prądu narodowego dyktaruy, 
powołane do jego zwalczania.

Aie gdyby socjalizm opierał się kie­
runkowi narodowemu 1 nie popełnił 
przytem zasadniczych błędów, to byłby 
i tak musiał ulec sile idei narodowej, 
jednak nie byłoy poniósł tak wielkich 
klęsk, jakie go spotkały. Przedewszyst- 
kierrr nie byłoby faszyzmu.

Weźmy klasyczny przykład Francji, 
fdzie dotychczas faszyzmu niema, ale 
gdzie może on powstać dzięki socjali­
zmowi. Jak wiadomo, w r. 1924 i w r. 
1932 zwycięstwo we wyborach do Izby 
deputowanych odniósł kartel lewicowy, 
złożony z dwóch głównych członów: 
radykałów i socjalistów. Co robią socja­
liści? Oto odmawiają współudziału w 
rządach. Radykali tworzą tedy rząd, w 
zasadzie mniejszościowy. Podkopuje to. 
rzecz jasna, ustrój demokratyczno - par­
lamentarny we Francji. Co pewien czas 
socjaliści odmawiają rządowi poparcia. 
Gabinety padają jeden za drugim. Wy­
wołuje to niepewność i niechęć do par­
lamentu ze strany opinji publicznej.

Natomiast coby było, gdyby socja­
liści weszli dó rządu? Prawda, rządzi 
liby źle, ale niepopularności nie ściagnę- 
lioy ani na parlament, ani na ustrój de­
mokratyczny, tylko na siebie. Przy na­
stępnych wyborach ponieśliby klęskę, 

aię wszystko odbyłoby się pokojowo \ 
socjaliści tnoghhy zastanowić się nad re­
wizją swego programu, nad asymilowa- 
niem pewnych pierwiastków narodo­
wych, jak to socjalizm w wielu wypad­
kach taką właśnie ewolucję ujawniał; w 
rezultacie mogliby wpływy odzyskać.

Socjaliści jednak taką taktykę od­
rzucają. Boją się, przez wejście do rzą­
du, utraty popularności. Salwując zaś 
siebie, podkopują siłę i powagę rządów 
w danym ustroju państwowym. Innemi 
słowy suggerują konieczność odbudowy 
idei rządu już w innym ustroju państwo­
wym.

We Francji jeszcze rzeczy tak da­
leko nie zaszły. Zarówno w r. 1926, jak 
i w r. 1934 radykali zrozumieli wymowę 
sytuacji i poszli na utworzenie rządu 
wspólnego z dotychczasowymi swymi 
przeciwnikami politycznymi. Gdy to się 
stało, socjaliści podnoszą gwałt: złama­
nie woli wyborców! Jakby to nie oni 
właśnie zlaniaii wolę wyborców, gdy 
odmówili udziału we wspólnym rządzie

lewicowym, mimo że wspólnie z całą le­
wicą odnieśli zwycięstwo wyborcze

Ale socjaliści nie poprzestają na krzy­
ku: oni organizują strajk generalny, do 
którego wdągaią urzędników i zaoow!a- 
dają nieuołaganą walkę gabinetowi, któ­
ry przecież posiada większość parla­
mentu.

I tu właśnie jesteśmy u narodzin fa­
szyzmu. Albo rząd oparty o większość 
potrafi się oprzeć gwałtom i zapowie 
dziom strajku politycznego i Wtedy u- 
strój jest uratowany, — albo też regu­
larnego fungowania maszyny państwo­
we | zapewnić nie jest zdolny. Otóż w 
tym ostatnim wypadku rodzi się reakcja 
społeczna i mamy gotowy faszyzm. Tak

było we Włoszech.
Tłumaczą też socjaliści swoje klęski 

stanowiskiem komunistów. Tu już ma­
ją znacznie więcej racji. W samej rzeczy 
komunizm rozdwoił obóz kolektywistycz 
ny i w ten sposób osłabił jego siły.

Ale my nie to uważamy za najważ­
niejsze. Cofanie się socjalizmu wobec 
idei narodowej byłoby nastąpiło tak czy 
owak. Możliwe jednak, że bez komuni­
zmu nie byiooy faszyzmu. Komunizm 
bowiem uprawnił nawet najbardziej 
gwałtowną reakcję, nawet najbardz!ej 
ostre metody. Cokolwiek byśmy bowiem 
powiedzieli o nieludzkości wojny domo­
wej w Austrji. to w każdym razie nie 
wytrzymuje to żadnego porównania
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choćby z okrucieństwem rewolucji ko- 
munistywznej na Węgrzech. O Rosji tu 
już nie mówimy, gdyż tam istniały nad' 
to specyficzne waiunki.

Głównie szkodziło socjalizmowi to, 
że komunizmu bał się iąk ognia. Obawa 
utraty popularności paraliżowała wszyst 
kie posunięcia pa/tyj socjalistycznych. 
To było powodem ich uchylania się o 1 
udziału w,rządach i od odpowiedzialno; 
ści. Jasną zaś jest rzeczą, że grupa p h  
lityczna, odmawiająca przyjęcia na sie­
bie ciężarów rządzenia wtedy, gdy oko* . 
liczności do tego dojrzały, tern samem 
skazuje siebie na, zagładę I w tern wła­
śnie lezy źrodło klęsk, jakie ostatnio 
socjalizm w tak ciężki sposób dat- 
knęły.

S.
—:o: —

Lisi króla Alberta do Wilhelma II.
1 go sierpnia 1914 roku król Albert I. 

wystosował do cesarza Wilhelma II list 
treści następującej:

„Drogi kuzynie, groźba wojny, która 
może wybuchnąć między dwoma mocar­
stwami, niepoKoi mnie, jak łatwo zrozu­
miesz. Od 80 lat, od chwili utrwalenia 
niepodległości Belgji, kraj nasz prze­
strzegał ściśle spełnienia swych zobo­
wiązań międzynarodowych, częstokroć 
w sytuacjach bardzo trudnych, a kanc­
lerz Rzeszy ocenił jak należy naszą be:- 
stronność w r. 1870".

„Wasza Wysokość i rząd Rzeszy 
dali nam kilkarotnie dowody swej sym­

patii i przyjaźni, a osoby miarodajne 
zapewniły nas, ,ż w razie nowego kon­
fliktu neutralność Belgji będzie uszano­
wana".

„Rozumiemy doskonale istnienie ob- 
jekcyj politycznych, sprzeciwiających 
się ogłoszeniu takiej deklaracji, nie wąt­
pimy jednak, iż uczucia i intencje potęż­
nego Imperjum, którego losy dzierży 
Jego Wysokość w swojem ręku, nie u’e- 
gły pod tym względem żadnej przemia­
nie".

„Pokrewieństwo i przyjaźń, które łą­
czą blisko nasze rodziny, skłoniły mnie 
do napisania listu i do prośby, aoyś ze­

chciał w tej groźnej chwili ponowić l 
potwierdzić wyraz życzliwości w sto­
sunku do mego kraju".

List króla Alberta nie puzostawlaf 
żadnej wątpliwości co do intencji utrzy­
mania neutralności Belgji w możliwym 
zatargu wojennym.

Odpowiedź, na którą Czekał król 
Belgji miała rozpiószyć jego wątpliwo­
ści co ao zacnowania się Niemiec w ra. 
zie wojny. 2-go sierpnia wątpliwości te 
były już rozproszone.... Wujska niemiec­
kie wkioczyły do Belgji.

T. J.
—: o: —
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Żywiołowy ruch odżydzenia na­
szych wolnych zawodów, zapocząt­
kowany przez młodz:eż akademicką, 
już zrobił swoje: obudz:Ia sie czujność 
soołeczeństwa, zaczęto liczyć żydów w 
każdym zawodzie. Wyniki tych obli­
czeń są aż nadto dobrze znane. Oka­
zało się, że nawet w W arszawie Ży­
dzi stanowią p raw e połowę palestry, 
podczas gdy ludność żydowska stano- 

znacznie mniejszy odsetek w sto­
licy. a ki!kakrołn'e mniejszy ^ p o ­
wiatach województwa warszawskiego 

Powstaje pytanie: jakim sposobem 
mogą się utrzym ać tak Tczne zastępy 
adwokatów Żydów? Odypy Polacy 
nie oddawali Żydom swych sp rav , sto­
lica nasza nie miałaby tylu Żydów 
w palestrze- 

W  swej praktyce sądowej adwokaci 
Polacy stale spotykają się z faktem

powierzama przez klijentelę polską 
prowadzenia spraw 1 interesów adwo­
katom Żydom.

Gdyby klijentela polska nie korzy­
stała z usług adwokatów Żydów, to 
wkrótce i'ość Żydów w adwokaturze 
spadłaby conajmniej do połowy obec­
nej 'eti ilości czyli do ilości najwyżej 
dwukrotnie przewyższającej odsetek 
ogółu ludności żydowskiej w Polsce. 
Gnecna nadmierna ilość adwokatów 
Żydów nie utrzymałaby s ę z obsłu­
giwania wyłącznie społeczeństwa ży­
dowskiego. Nadmiar musiałby opuścić 
szranki adwokackie.

Społeczeństwo polskie samo jest 
winne stopniowego zaniku adwokatury 
Polskiej.

Sami adwokaci nie są w stań ’e 
walczyć z tern zjawiskiem. Zwalćzen:e 
tego objawu jest w mocy reszty spo­

łeczeństwa, korzystającej ż usług ad­
wokatury.

Jest to srirawa zbyt ważna, ażeby 
Wolno było przejść nad mą do. po­
rządku dziennego. Chodzi przec-eż o 
polskość jednego z najważniejszych 
naszych zawodów. Chodzi o to. czv ty ­
siące młodych prawninow Polaków 
będzie miało pracę, czy też pomnoży 
szeregi bezrobotnego proletariatu.

Jedyn e wsnólnym w"siłk.em zor­
ganizowanej palestry polskiej i szero­
kich warstw społeczeństwa, walczą­
cego o prawa Polaków w Polsce, moż­
na będzie położyć koniec temu prote­
gowaniu żydów przez samych Pola­
ków', a — co zatem idzie — ogładza 
niu młodych prawników polskich.

Nazwiska protektorów' żydowskich 
powinny się znaleźć obok nazwisk ad­
wokatów — Żydów.

W  (zrcdiosłowatji o stosunkach polsko-sow.
Praga, w lutym (Centropress).

Polska polityka zagraniczna w ostat­
nim czasie z wielkim zainteresowaniem 
jest śledzona w Czechosłowacji, gdzie 
niektóre koła z pewną rezerwą odnoszą 
się do niektórych pociągnięć polskich, 
zwłaszcza jeśli chodzi o stosunek do jej 
sąsiadów. Dużem echem odbiła się w 
Czechosłowacji również podróż ministra 
Becka do Moskwy; podróży tej artykuł 
wstępny poświęca centralny organ cze­
chosłowackiej partji narodowo-socjaii- 
stycznej „Czeske Slovo“, którego stano­
wisko w kwestiach polityki zagranicznej 
zgodne jest z stanowiskiem kół oficjal­
nych. Zaznaczyć bowiem należy, że pi­
smo to jest organem partji, której czoło­
wym przywódcą jest minister Dr. Ed­
ward Benesz.

„Zbliżenie polsko-sowieckie ma oczy- 
wiście wielkie znaczenie przedewszyst- 
kiem dla obu kontrahentów samych. 
Fakt zbliżenia — pisze „Czeske SIivi“ 
— dowodzi, że obłe strony uważaja dzi­
siejszy stan rzeczy, wytworzony trakta­
tem pokojowym w Rydze za definityw­
ny i że op-ócz tego Polska poczyna li­
czyć się z Sowietami jako ostateczną 
instytucją państwową. Podróż ministra 
Becka do Moskwy dowodzi również — 
pisze dalej wspommany dziennik — że 
nieprzyjaźri przejawiająca się w licznych

wojnach i bolach w historii 1 ostatnich 
dziesiątkach lat, należy do przeszłości 
1 że w stosunkach polsko-sowieckich 
zapoczątkowany został nowy okres, 
okres sąsiedzkie] i przyjacielskie] współ­

pracy.
Oba państwa łączą liczne interesy poli­
tyczne i gospodarcze, oba państwa zde­
cydowane są na równi żyć w przyjaźni 
i pokoju". „Czeske Siovo“ dalej podkre­
śla znaczenie słów, wypowiedzianych na 
bankiecie urządzonym na cześć Becka 
w Moskwie dnia 14 lutego. Słowa wypo­
wiedziane na tym bankiecie mają głęb­
szy senr niż zwyczajne mowy kurtua­
zyjne. Słowa te wyiażają obraz sytuacji 
na wschodzie Europy. „Im lepsze bo­
wiem będą stosunki wzajemne polsko- 
sowieckie, tern spokojniejsze i bezpiecz­
niejsze będą ogólne stosunki w tej czę­
ści Europy".

„Nie jest wykluczonem że podczas 
pobytu ministra Becka w Moskwie oma­
wiane były i niektóre inne kwestje, ob­
chodzące obu sąsiadów. Wskazuje się 
przeclewszystkiem na to — pisze dalej 
organ stronnictwa Dra Benesza — że 
Beck miał w Moskwie zażegnać niepo­
kój', wywołany tam układem polsko-nie­
mieckim, że mówiono o kwestii paktu 
gwarancyjnego z państwami bałtyckie- 
mi, że w Moskwie była mowa również

| o stosunkach polsko-litewskich I t. d.
| O tern jednak europejska opinja publicz­

na narazie nie dowiaduje się i tak samo 
I pozostaje zagadka, jakieml rezultatami 

rokowania moskiewskie zostały 
zakończone.

Miejmy Jednak . nadzieję, — pisze „Cze­
ske SiovoJ‘ — że w najbliższym czasie 
niejasności te będą oświetlone".

„Czechosłowacja i Mała Ententa na- 
szem zdaniem — pisze pod koniec swe­
go artykułu wstępnego „Czeske Slovo"
— mogą tylko witać zbliżenie pomiędzy 
Polską a Ro«]ą. Jeżeli z różneml uczu­
ciami, ba nawet z pewną nieufnością 
musiała oceniać układ poIsko-niemiec:<i, 
u  tym wypadku sytuacja jest cośkol­
wiek inna. Zbliżenie pomiędzy PGską a 
Rosją — przypuszczamy — Idzie po 
Hnji polityki pokojowe! 1 w konsekwenc­
jach swych nie pozostanie bez wpływu 
na wymianę wartości gospodarczych po­
między Rosją a resztą EuroPy. Donio­
słym warunkiem pozostaje, że ów suk­
ces1 na tym odcinku nie skłonił Polski 
do dalszego oddalenia się od Ligi Naro­
dów i Francji, iakby tego życzyły sobie 
niektóre polskie żytviołjr i jakb3r mogio 
się w pewnych warunkach stać. Bo­
wiem pnkój — kończy „Czeske Slovb'‘
-  da się utrzymać i zachować tylko 
dzięki solidarności międzynarodowej"*
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Siarka wśród krzeseł lwowskiej Rady Miejskiej
Lwów. 2J> lutegu.

(g) Wchodząc dr rabusia, by zdać 
sprawę i  posiedzenia Rady Miejskiej, jut 
u wstępu zauważyliśmy gznaW nasyco­
na „siar-ną**. Zamiast schodami „granito­
wemu*. d>»taiiśmy się na pierwsza pię- 
trj windą. Scnody ^ lo to n a  desuaml. Ja 
Kas rekonstrukcja.

W  windzie m aj duje się dwu soejali- 
listów  dwu Rusinów aóclania Be-Łe 1 
nasze skromna osoba. Ktoś rzuca uwagę; 
„Chvba się nie urwie? Brrr...“ *

Sala Rady Miejskiej w pełnsm  świe­
tle. Oaler.ja obwieszone publicznością. Na 
froncie b. major T., obecnie ponoć urzęd 
nik miejski; Jest 1 obsada ..socjahsiycz 
na“. Kiub san&cji nieobecny^, om aauje. 
M .' i lotyi  ,iuk4ś deklarację. * Socjaliści 
szykują interwencje.

Zaroiło aię.
Wchodzi wiceprezydent Iizyk... dzwo­

ni. otwiera posiedzenie Odpowióda ne 
interpelacje zgłoszone na poprzedidem po 
siedzeniu. Najważniejsze te  Ledzie w y­
braną z łona Rady kom isla rewizyjna, by 
Radzie um otliw ió bezpośrednią kontrolę 
nad gospodarką m iejską Urzędnik ma­
gistracki Piątkowski, jak wyjaśnia p. 
tczyk, ma dochodzenia dyscyplinarne i 
śledztwo sadowe, a 1 marca przejdzie w 
sian spoczynku

Na trybunę wchodzi prezes Klubu 
Spoiecznego YBe-Be) r, Matzke ' odczvtu- 
ja deklarację Cytujemy !ą d oslownie:

„Na i  osipdzeniu w dnii 17 lutego była 
tymczasowa Rada Miejska 

w iaow nią pożałowania godnych zajść, 
spowoaowanych wystąpieniem  przewodni 
rwącego aiubu radnych socjalistycznych 
Wypadki te w połączeniu z akcją praso 
w ą uporczywie prowadzoną zmuszają 
K-!"b Snołaczpy do
napiętnowania podoonyon melon postąpi 

wanta __
przekreślających rrotność .jyspólpracy na 
terenie Rady Miejskiej**.

Do etotu prryd ja lnego  podchodzi 
radny Szczyrek (FpS) i cnaraKterj zujs 
ostatnie zajścia w Radzu. wyrata jednak 
fdjfijttęnie te  winę za nie 
składu sty na radnych socjaltstycrnycn.

Galer ja oklaskuje oświadczenie r. 
Szczyrku

Burza wisi w powlstrzn
Z kolai zgleazo r. Szct^reW 

intsrceląćłę w sprawie bm du foki 
wszechwładnie zaprnow ał we Lwewie 

W inę tego zlawiska s.Vłada na 
częste zmiany w 7.*v?adzłe Czyś achania 

Miasta
W  lęróikira stosunkowo tzusie obej­

m ują ten resort: t  kapitan, b- pułkow­
nik a oneente erem ie nim h major. Gdzi, 
„idać tych &Vł_|000 robotników. któ­
rych notuje Zakład, jako zajętych przy 

oysKcreniti nrasta? Mieszkańcy Lwowa 
brną po kostki w błocie (.Przyzw yczaja­
ją się do brudów** — wola r. dr. Dwer- 
nnki)

Nu iiiteinelację tę odpowiana p. lrzyk 
i podaje. ie  w krótkim c/asfe ■ 

rozpisany hędzla konkurs 
na kierownika Zakładu Czyszczenia mia­
sta i wtedy etan czystości poprawi się. • 

R. dr. Horsebtai zgłasza 
Interpelacją w  sprawie cbnlzen cen bl-
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S .p . h i .  Andrzej Kornelia
em st. radca T.W.S. zasnął w p an u  w 
67 r* tycia osierociwszy córki. Marję 
leodorowiczową, Janinę Legetyńską i ro­
dzinę.

Z horyzontu senodzą coraz częscie; 
te jednostki, których zgon powoduje Yo 
leśną lukę w twórczych Kadrach społecz­
nych, , , -

Śp. In t. Andrzej Komallc, zapisał się 
złotem! głoskami w niewdzięome], niee­
fektownej pracy życia całego w kierunku 
b a d a n i  torfowisk i melioracji.

Ur w Bors7czo.wie studjował w St*m 
siawowie, ukończył Palit, Iw., specjali­
zował się w Berlinie, Bonn Danii Szwe­
cji i W arszawie. W ybitne swe zdolności 
wykorzystał rzetelnie dla celów pu l icą- 
nycli, jest -u torera 19 większych dy.jeł I 
pziregu artykułów  fachowych w orasle 
k ia j. i zagr. Pracować um iał tak, j ik  nie 
wielu ludziom r rzyradło to w  udziale. 
To czego dokonał w tyciu- T«.wdtięrzał 
tvlko sobie Kroczył ci em isją  drogą obo­
wiązków. ofiar i pośw ę c ^

t>ziertył swego czasu godność Prezesa, 
Br Pnm. Stiid. Poltt. Lw.. najwyższe od­
znaczenie elity akad. Prscował wyd '*nie 
v T w  S.. pozatem Jako dyr. Okr. Wydz. 
Odb w Stanisławowie, nacz. WydK. w 
Min. Robót Publ., oraz Prezes Gen. I tt. 
Odb' w W arszawie i asystent przy K a­
tedrze Fizyki PU lt. Lw., wykładał na 
k ursaeh ziemiańskich u e Lwow*e i C.T. 
R. o” Warszawie. Uchodził za europejskiej 
sławy autorytet i ekspert fachowy, a 
sorawa osuszenia Polesia m iała w Nim 
gorącego orędownika.

Nieskazitelnego charakteru, prawy 1 
szla-hetny nie wyrządzi! r iknmu w tyciu  
kC2VtfWv choć wtokiem Jego »ycift km - 
czyi t> itó  boi 1 umartwienie^

Cześć Jego pamięci! ’ (t)

Istów tramwajowych
1 zapytuje, do jekicu rezultatów doasia 
komisja, k,óra ud roku bada gospodarkę 
M.Z.E.* Interpelacja ta  pozostała bez d- 
powiłdzl. R. Poratyóski interpeluje w 
sprawie funduszów na cele opieki spo­
łecznej, kiórs acz ujęto budżetem nie ro 
stały wyasygnowane. Nędza spoieczna w o 
le caiym swym ogromem o pomoc. W 
odpowiedzi otrzymuje zapewnienia, z 15 
m ara . po etwlerdzemu ' adwytak, dział 
opieki społecznej otizym s pewna kwoty 
n*. swa agendy.
* Interpelacja wyczerpane. Uf... bu rtą  

przeszli nie zapaliwszy nagromadzonej 
siarki. JMerje się oproiniają. Lekki 
deszcz. To motor^ aikankowb wyjeżdżają 
do pożaru... a po chwili spokój. W  krze­
słach pozostają tylko zdecydowania u- 
parcl.

Zaczyn^ się młócenie porządku dzlsn 
nago. Kilka punktów odpad i  Proł. Ilaus 
wald rrefeiowa, hprawę isat ariarrtzenia 
zamknięcia rachunkowego M ińskich Z% 
kładów Gazowych za ro« 193!'33 Bilans 
ogólny zamknięty zosiał cyfrą 4,6647^4 
z ł ’ przyczem w pozycji czysz.eg-o zysku 
zanotowano sumę bucnalterytną 129.334 
złotycn

Sprav.'ę za su p ra  gruntów na po­
większenia cmentarza łyczattowskiago re­
feruje r. Włodzimirski. tenże sam radny 
imawia sprawę otwarcia nowej aptaki 
publicznej na Bogdanówcs.

Na porządku dziennym znala.-Jy sio

dodatkowo dwie nowr potyczki z Fundu 
szu Pracy, a to 150 000 zł na kąplalksku 
n* Zamarstynowla i 22.uOO zł na inweety 
cje M^ajskiego Komitetu WF i PW . Reie 
rowal ja r. dr. Nowak Przygodzki.

ZkcLi r  Buszek zreferował sprawę u- 
zupełnienia par. 11 statutu poboru podat 
ku gminnego od publicznycn »afcaw, roz­
rywek i widowisk. O ile przedsiębiorstwa 
nie będą wystawiać filmów o różnej 
skali podatkowaj natenczas otrzymają 
zniżki 25 proc.

Porządek dzienny dobiega końca. Np> 
wet najw ytrawniejsi zaczynają się nu­
dzić. Ktoś ciska cichą uwagę; A w radjo 
kończą tymczasem „Mojżesza**. Na tiy - 
bunę wchodzi ostatni referent r. di' Ro- 
senuran/ Referuje przy oustej niemal 
sali ep^awq wydzierżawienia Ma żydow­
skiego klubu sportowego „Hasmonea*1 
części gruntu polichowskiego na urzą­
dzenie boiska sportowego.

Wszystkie punkty porządku dzienne­
go uchwalono. Siarka rozlazła się po ką 
tach. Wiceprezydent ząz-ząaza posiedzenie 
tajna.

Motory sikawkowe wróciły do remiz. 
Na ratuszu zegar wybił godzinę 9.30-

l  wów kończył .=wój sz^ry wieczór kry­
zysowy. „No Łak>ńczyło eię szczęśliwie** 
zagadnął nas jakiś ojciec miasta. Ale przy 
zna pan, panie redaktorze, że te interpe­
lacje są jednak najciekawsze**.

Dobranoc   ra d e m ’1 Sr|ii sooko
nie i niech d  się przyśni 1000 interpslacyj

$yn zamordowanego sędziego
z a p o w i a d a  w y j a w i e n i e  n a z w i s k  o s o b is to ś c i, w m i e s z a n y c h  

w  s p r a w ę  S t a w is k ie g o
PARYŻ, 22. 2. (PAT). Ministrowie | blstoścl, którycn nazwiska Prince Junior

Ch^ion i Sarraut midi złożyć dziś wie­
czorem premierowi sprawozdanie z do­
tychczasowych dochodzeń w sprawce 
zabójstwa sędziego Prince‘a. 
śledztwo pierwiastkowe wykluczyło sa­
mobójstwo. o którem dziś obiegały po­
głoski wz Pałacu Sprawiedliwości. Obok 
zwłok sędziego znaleziono nóż, który, 
zdaniem prasy, był niewątpliwie narzę­
dziem zbrodni Nadto na nogach ofiary 
znaleziono resztki sznurów, które r .

Prince został skrępowany.
Syn zamorduwauego oświadczy! 

dziennikarzom, że ojciec jego padi me­
wa tpl! wie ofiarą zbrodni politycznej. 
P^nce miai po powrocie z Diion do Pa­
ryża skfadać zeznania przed komisją 
śledcza, badającą zaniedbania admini­
stracji w aferze Stawiskiego 
Zeznania te .nlały obciążać szereg oso-

obiecuje podać do wiadomości ogólne] 
w ciągu najbliższych dni. Sędzia Prince 
nie miał przygotowanego raportu, który 
zamierzał wykończyć podczas podróży. 
Notatki swe robił on w śledztwie na 
kartkach. Możliwe jest że w teczce by­
ły również aka dotyczące sprawzy Sta­
wiskiego. Teczki te] nie znaleziono prry 

zamordowanym.
Przed kilku dniami Prince oświadczył 
ycobec rodziny Afera Stawiskiego Jest 
znacznie poważniejsza, niż to sądzą nie­
którzy.

Zabójstwo sędziego jest żywo komen­
towane przez cafą prasę, która zgodnie 
twierdzi, że" zachodzi tu wypadek wy­
rafinowanego morderstwa, mającego na 
celu usunięcie niewygodnego świadka 
z afery Stawiskiego.

Angie!sko - nienreckle porozumienie
w  sprawach rozbrojeniow ych

BFRLIN. 22. 2. (PAT). Urzędowo ko­
munikują, że lord pieczęci prywatne! 
Eden odwiedził dziś przedpołudniem 
min. Neuratha. przyczem konferencia, 
będąca kontynuacją rozmów wczoraj­
szych, została doprowadzona do końca. 
Lordow1 Edąnowi towaizyszył ambasa­
dor angielski w Berlinie^Phipps.

Prasa niemiecka zgodnie podkreśla, 
że rozmowy berlińskie Edena przyczyni­
ły się do wyjaśnienia stanowiska rządów 
Rzeszy i Anglii, .nie przynosząc zresztą 
nowych umów, co nie odpowiada celowi 
rozmów berlińskich. Dalsze rozmowy 
Edena z Mussolinim, oraz z rządem 
Francji w drodze powrotnej do Anglji, 
posiadać będą doniosłe i decydujące

znaczenie.
Żądania Niemiec streszczają sie w 4 

punktach:
1) Niemcy domagalą się tylko broni 

defensywne],
2) godzą się na przyznanie w ogra­

niczonych rozłr*aracb środków obron­
nych w zakresie lotnictwa,

3) przyjmują kontrolę formacy] S. A. 
1 S. S. celem stwierdzenia, czy posladaią 
one charakter wojskowy, o Ile zasada 
kontroli przeprowadzona będzie również 
w odniesieniu do organlzacy] paramili­
tarnych w innych państwach,

4) godzą się na utrzymanie armH
300.000 ludzi o krótkim terminie służby.

Ze spacyfikowanej Austrji
WIEDEŃ, 22. 2. (PAT). W Lincu od­

była się dziś rozprawa przeciwko 3 so­
cjaldemokratom. robotnikom, oskarżO1 
nj-m o zamordowanie płk. Nidera I 2 
żołnierzy pułku strzelców alpejskich. 
Oskarżeni zostali skazani na karę śmier­
ci. Jeden z nich został dziś o godz. 17.30 
stracony, pozostałym zmeniono karę 
śmierci na dożywotnie więzienie.

Liczba aresztowań w związku z c- 
statniemi wydarzeniami, nieustannie
wzrasta. Dziś wynosi ona 800 osób,

* ••
Dziś popołudniu odbyło się posiedze­

nie sejmu dolpoaustrjackiego. Prezydent 
Sftmu Fischer stwierdził, że 20 manda­

tów socjal-demokratycznych została 
unieważnionych.

Zaw ieszenie k rzy ża  w  ratuszu 
wiedeńskim

WIEDEŃ, 22. 2. (PAT). W obecności 
kancl. Dollfussa został dziś w ratuszu 
w sali komisarza rządowego zawieszo­
ny wielki krzyż srebrny, usunięty stam­
tąd po objęciu rządów gminnych prziż 
socjaldemokratów. Poświęcenia krzyża 
dokonał kard. Innitzer.

Gandhi za  komunizmem
PARYŻ. 22. 2. (PAT). ..Figaro" do­

nosi z Bombaju, że w jednem z ostatnich 
swych przemówień. Gandhi wypowie­
dzieć się miał za ustrojem komunistycz­

nym. Oświadczył on, że program poli­
tyczny, oparty ua zasadach komunizmu, 
jest niezbędny dla ludu Indyj. W ywłasz-' 
ccenie bogatych miałoby nastąpić jednak 
drogą pokojową.

Uiućzystości w  Brukseli
BRUKSELA, 22. 2. (PAT). W piątek

0 godz. 11 rano nastąpi w parlamencie 
uroczysta proklamacja ks. Leopolda na 
króla Belgji W związku z tern w ciągu 
dni 23 1 24 bm. żałoba w Belgji zostaie 
zniesiona. Jutro o godz. 9.15 król Leo­
pold III. wyjedzle z zamku na koniu, 
popizedzając grupę generałów belgij­
skich. poczem nactąpi triumfalny prze­
jazd przez miasto. Orszakowi temu to­
warzyszyć bedzie oddział kawaierji. W  
Brukseli zostanie oddanych w chwili 
przybycia króla 131 strzałów armatnfch. 
Na wszystkich ulicach, kióremi przeja­
dzie nowzy król, staną pułki wojska, któ­
re będą prezentowały broń.

Oduływ  złota z  Banku Franc.
PARYŻ, 22. 2. (PAT). Odpływ złota 

z Banku Francuskiego, Jak wykazuje 
ostatni bilans, był mniej silny niż w  po­
przednich tygodniach. W okresie 9—ló 
bhi. odpływ nie przekroczył cylry 44b 
miljonów fr. a wywóz na rynki anglo­
saskie częściowo został skompensowany 
przez przypływ złota z Holandji 1 Szwaj­
carii. Zapas złotą banku Francuskiego 
wynosi obecnie 74.434.915.823 franków. 
Obieg biletów bankowych zmniejszył 
się o prawie 300 miljonów.

Londyn w  oczekiwaniu 
„głodom orów ”

LONDYN, 22. 2. (PAT). Policja lo l  
dyńska czyni na niedzielę gorączkow e 
przygotowania, by nie dopuścić do za­
burzeń w związku z przybyciem do 
Londynu t  zw po„hoou głodomorów*, 
złożonego z 1200 bezrobotnych, a  zorga­
nizowanego przez radykalny odłam La* 
bour Party Szczególnie policja pragn‘a 
nie dopuścić do mamfestacyi bezrobot­
nych i komunistów londyńskich. Popo­
łudniu w niedzielę odbędzie się olbrzy- 
ml wiec demonstrantów w  Hyde Pcrkn

M istrzostw a narciarskie 
w  Solleftea

SOLLEFTEA, 22. 2. (PAT). W dru­
gim dniu mistrzostw narciarskich Euro­
py odbył się konkurs skokow do kombi­
nacji norweskiej, do Której wczoraj od­
był się błeg na 18 kim. Pierwsze miejsce*
1 ijztuł mistrza Europy zdobył Norweg 
Ragen z notą 441.9, trzy dalsze miejsca 
zajęli również Norwegowie. Najlepszy 
z Polaków St. Marusarz zająi 7 miejsce 
396.6, Czech 13, Łuszczek 19, a Ai.drz. 
Marusarz 31 miejsce.

Żądanie zw ro tu  
„odstępnego”  za  mieszkanie

W  orzeczeniu Sądu Najwyższego 
wyrażone jest zapatrywanie prawme- 
że jeśli nowy lokator uiścił dawnemu 
lokatorowi pewną kwotę tytułem wkła­
d a ,  które dawniejszy lokator w mie­
szkaniu odstąpionem uczvn;ł i  pozo­
stawił do użytku, to nie jest to odstęp- 
nem. którego zwrotu mógłby nowy lo­
kator domagać się od dawnego lokato­
ra, gdyż otrz3'maf równowartość 
świadczenia wzajemnego, co tvyklucza 
przyjęcie nieważnego odstępnego. Od 
nośne orzeczenie wydane zostało 4-go 
stycznia 1933 r. III. 2386/32-

Żądanie zwrotu komornego wyższe­
go ponad ustawowa, to orzecznictwo 
sądowe w tym przedmiocie, w szcze­
gólności orzecznictwo Sądu Najwyż­
szego nje jest jednolite. Jednak w jed­
nym z nowszych orzeczeń wypowie­
dział Sąd Najwvższv zapatryw ani, że 
nawet nieświadomość lokatora, iż ko­
morne płaci ponad ustawowe, nie upra­
wnia do żądania zwrotu nadpłaconej 
nadwyżki, jeżeli jednocześnie nię zo­
stanie udowodnione, iż to komorne 
było nadmierne, ze względu na stosun­
ki gospodarcze i ze biorący komorne 
wykorzystał przymusowe położenie lub 
niedoświadczerie lokatora i w ten spo­
sób skłonił go do płacenia por,ad usta­
wą przewidziane komorne.
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C Z T E R O D N i m  W Y C U C Z K A  W IELKANOCNA do D A N J I
od 31 marca do 4 kwietnia b- r .  —  okrętem „Pułaski'1, al C eny trJ IOO, a ło t y c h i
S p r z e d a ż  b ile tó w  w e  Ł w e w ie , B e i  p a s z p o r t ó w  za fji* a n iczn >  c h  i w iz .

U ryw ki z  dnia
W  o g n iu  k r y t y k i

W  „Biuletynie Urzędniczym'* (Nr. 
tl+~l2), organie Związku Stowarzy 
s/eń Urzędników Państu owych ukazał 
sie bardzo obszerny artykuł, omawia­
jący nową ustawę uposażeniową.

Autor stwiet dza na Wstępie, że usta­
wa ta  nie była wcale faktem me oczeki­
wanym owszem wiedziano, że ma się 
ukazać; nikt jednak z zainteresowa­
nym  mas urzędniczych nie wiedział, 
jaką ta ustawa będzie- Otaczane ją 
mgłą tajemnicy. Te tajemniczość autor 
uważa za zasadniczy (i pienyszy) błąd, 
sfusznie rozumując:

•' Im  "donioślejsza sfer i stosunków, 
które .projektowana ustaw a m a obej­
mować, tem żywsza musi być wymiana 
m.,śli krytycznej i tem Logatszy m ater- 
j i ł  dyskusyjny. Tylko bowiem tą dro­
gą ubliżyć s it  można w legislacji do 
idealnemu poziomu sbaim onizo- ania nor 
my ustawowej i  interesem  państwa, za- 
zadowoleniem społeczeństwa i ogóinem 
poczuciem prawnego porządku System 
rtaczaoia prac legislacyjnych tajem ni­
czością przeczy takim  metodom pracy, 
ponieważ pociąga za sobą znaczne ogra­
niczenie pola, a którego czerpie się wy­
m ianę myśli i m aterjał dyskusyjna L u­
dzie wyposażeni nawet wybitnemi izdol- 
n iśeiam ' i dysponujący poważnem wy­
robieniem w pracy publicznej, nie prze­
sta ją  być ludźmi. Są więc i  omylni , są 
p-ouopw  do s tn jsk tj wizowani. swych 
zątoień. Im  m nle‘sza grupa ich, tem 
wyżary i rc ,en . omyłek, nie&oeiągntąć 
i J sdńuśtr.inności; tem  mnit] sprawie­
dliwe] rzeczowości, Z drugiej zaś s tro ­
ny tem większa łatwość do realizowa­
n ia  swoistych, zbyt płytko skontrolowa­
nych zapatrywań. Gdy zaś metode dzia­
łania w tajemnicy zmusza do posługi­
wania się m inim alną ilośc'ą sił, zatem 
przeniesiona n i g run t leg islaęji m usi w 
konsekwencji dawać skutki ujemne".

Omówiwszy atmosferę, w jaldej 
powstała ustawa, autor przechodź; 
zkoks do rzucającej s ;ę w oczy jeJ 
zwięzłości i stwierdza, i e

poza z-jwnętrziU tylko formą, n:-* 
można się w tej zwięzłości aoszukać 
takiej treści, jakiaj się v-ymaga me to 
już ud normy ustawowej genjalme
skonstruowanej, ale wprost od zwykłej 
normy ustawowej, poprawnie zredago­
wanej.

Nowa ustaw a uposażeni iwa nie r a ­
ta,w ie legi* modo wTcierpująco caio- 
ksuiałtu Zagadnienie. Długi szereg kwe­
sty] o znaczeniu ńajistotiilejsnam dla 
pZawm* publicznego stosunku urzędni­
czego -odesłany został do rozporządzeń 
wykonawczych, a więc nie uzyskał 
sankcji ustawowej, co Jest ogromnym 
„m inus'1 wartości ustawy. O ile chodzi 
o dowiązanie do norm dotychczasowych, 
to w tym względzie tam  właśnie, gazie 
o najistotniejsze dla stosunku urzędni­
czego kwestj-a szło, ustaw a nie wykazu­
je uajmniojsizycL usiłowań. Przeciwnie, 
dotychczasowy stan praw ny i h ierar­
chiczny, ugruntowany przez długie lata 
bardzo mocne wyrywa usi *wa z korze­
niami, pozostawiając troskę o jakie ta- 
kie zągojm ie ran  nieokreślonym bliżej 
rozpórządzaniom wykonawczym, któ­
rym  nie diaje się nawet żadnych w ska­
zów ek"

Wiele wątpliwości nasuwa rozpatry* 
wanie skali, jaką zastosowano przy o- 
krcślaniu wartości uposażenia, wprowa- 
dzjącej znaczną podwyżkę < w 4-ch 
pićrwszych grupach- Autor pisze:

.,Podwyżka uposażania w tych 4-ch 
grupach, u jęta jako i.ddzislne zagadnie­
nie, ńie jest pozbawiona słuszności. Nie 
ulega wątpliwości, że dotychczasówe u- 
pOtażenie tych 4-ch grup było zbyt niz- 
kie i m  stanówiskiem hierarchicznem 
•odnośnych urzędńików niewspfłmiar- 
ne. Autórytet państw a nie godził się z 
tem bezwzględnie, — to racja — i wy­
magał zmiany tej anomalji. Inna atoli 
kwestja, czy chwila obecna i droga, ja­
ką obrano, by podwyżkę tę zrealizować 
były właściwe. Dziś, gdy sprawa uposa­
żeń urzędniczych przedstawia się od pa­
ru  la t jako rana jątrząca, a setki ro­
dzin załam uje się w skutek głodowych 
poborów 1 absolutnej niemożności go­
dziwego dorobienia sobie; gdy nowa re­
forma uposażeniowa spycha 7-em dal­
szych grup w gorr-ą jeszcze „jrtuację, 
moment do wystąpienia z tak jaskraw ą 
podwyżką w grupach czołowych nie był 
szczęśliwy, a -arna podwyżka tem przy­

krzejsze wrażenie sprawia, że dokouuje 
cię Je] wlaśula z ouuczędn-.śćl, wywoła­
nych obniżką tjchd_lszych 7 grnp. Zro­
zumiałe, ż-3 fakt podoLny sprawić mu­
si uiemne wrażenie i razi dotkliwie 
powszechne poczucie sprawiedliwości.1*

To samo dotyczy stawek uposaże­
niowych- Amor porównując ie stawki, 
nie może oprzeć się wrażeniu, że

„nowa ustaw a jak gdyby chciała 
podkreślić w sposób bardzo wyraźny 1 
wymowny podział urzędników pierw­
szej kategorji na dwie grupy; Jedną u- 
przywilejow-ną ! d ragą cznrnoroboczą 
dając tej drugiej grupie dobitnie do 
zrozumienia, is  jast ona czemś gatun­
kowo Innem, d i .  państwa mniej „en- 
nem, że jest 'szarym tłumem o anonimo 
wej fizjognomji, któremu nie można 
nawet marzyć o jakiejkolwiek genetycz­
nej równości z 4-ma pierwszemi gru­
pami, n*e mówiąc już o nadziejach o- 
siągnięcia, kiedykolwiek poziomu tych 
grup. Jsżeli ustawodawca nie m iał za­
m iaru dokonywać takiśgo podziału — a 
tak nam  cię wydaje — to należałoby 
drogą rewizji „tawek uposażenia, wraże­
nie podobne corychlej zatrzeć. Jeżeli zaś 
był taki zam iar to musi się go uznać ca 
nader nieszczęśliwy." <_

Autora uderza w nowej ustawie 
mnogość wszelakiego -odzaju dodat- 

.ków. komplikujących rachunkowość upoi 
sażeniową i podważających nabyte juz 
prawa:

„Za sposobu, w jaki ustawa odnosi 
się do sprawy dodatków, wyprowadzić 

. się musi poważne i doniosłe wnioski 
W plerw»zej linji nasuwa się tu  nie­
zmiernie ważny problem emerytalny. W 
tvm względzie wypada zgodzić się cał­
kowicie .z opinją, wypowiedzianą ostat­
nio przaz cały świat urzędniczy; miano 
wicie, ze nowa reforma uposażeniowa 
godzi mobezbezplecznie w istotne mo­
m enty zaDozpieczema em »rynlnego 1 
podważa ponownie powagę praw naby­
tych, wywracając wszelką pewność i 
■uaufanie co do raz już osiągniętych 
praw .“

Autor kończy swoje wywodu nastę­
pująco:

„Na łamach ..Biuletynu Urzędnicze­
go1- niojednokrotaio podnoszone były

Lwdw, 24 lutego.
(t.J Z końcem stycznia b. r. pod po­

wyższym tytułem podaliśrtiy wiado­
mość o wystąpieniu pos. Żebrackiego 
z BB, zapytując przy tem, czy niema 
to przypadkiem jakiegoś związku z je­
go działalnością w jakiejś ,,Spółce wod­
nej rzeki Etełtew".. Ponieważ sp*awa ta 
wzbudziła wielkie zainteresowanie, 
przeto zaapelowaliśmy do naszych Czy 
tdników, mogących tę sprawę ro zśw ie t­
lić, o nadesłanie informacyj.

Istotnie dostaliśmy z pfeządjum 
,,Spółki W odnej dla Regulacji Rzeki 
PełtwT* pismo wyjaśniające, że i-ika 
Spółka rzeczywiście istnieje od 1906 r-. 
że koszta regulacji rzeki i mćljórąiji Jej 
doliny wyniosą około 6-OOO.CniO zł., 
z czćgo na ten cel wydano iuż 4,000.000 
żj- że regulację rzeki wykonano już na 
przestrzeni 50 km- że wrkonańo 500 
km. rowów nawadniających i odwad­
niających i t. d. i t. d-

Sprawa zatem Spółki jest cał­
kowicie wyjaśniona. Pozostaje jeszcze 
spi awa posła Żebrackiego. i owych 30 
tysięcy zł- W  tej m aterii prezydium 
Spółki pisze nam-

,,Po ustaoieniu byłego przewodni­
czącego p. Żebrackiego. zostaUm po- 
wołany dnia 27 listopada 1933 na to 
Stanowisko- — Stwierdzam- że kwota
30.000 zł. wypłacona Spółce przez 
Tymczasowy W ydział Samorządowy 
jako pożyczka na odtworzenie katastru 
konkurencyjnego została częściowo 
zgodnie z celem wydatkowana częścio­
wo zaś znaiduie się w kasie Spółki, od­
nośne obroty kasowe są zatwierdzone 
przez W ydz ał Spółki, przez W alne ze­
branie członków, iakoteż przez władze 
nadzorcze, tj. Starostwo powiatowe 
lwowskie i Urząd Wojewódzki Lwow- 
ski“,

poważne 1 rzeczowe głosy przedstawia­
jące konieczność unormowania zagadnie­
nia  urzędniczego sina ira  et studio, w 
duchu mooarstw rvym  i po linji inte­
resów obu kontrahentów, zawiązujących 
stosunek służby państwowej. Nowe 
ustaw a uposażeniowa niatylko nie sta­
nowi w tym względzie kroku naprzód, 
ale przeciwnie cofa stan  dotychczasowy 
•j wiele stopni wstecz, i to cez żadnych 
istotnych powodów. Żai chwyta na myśl 
że wleie. barazo przyarych a bardzo 
letotnycb niedociągnięć dałooy się z 
wszelką pewnością nniknró, g^yby się 
było porzuciło ten niezdrowy l  w legl-

Wielki Post jest czasem powszechne, 
go powrotu do Boga, od którego oddali­
liśmy się przez nasze niewierności. Dro­
ga powrótu do Boga jest jednak długa i 
ciężka. Zadaleko bowiem odeszliśmy od 
Boga i sami zaprzedaliśmy się w nie­
wolę szatańską, z której irudno^się wy 
dostać.

Nic dziwnego, ie  nęka nas trwoga, 
czy pokuta i nabożeństwa, którym w 
czasie Wielkiego Postu się oddajemy, 
będą przez Boga przyjęte, oraz czy otrzy 
mamy łaskę wytrwania w dobrem aż 
do śmierci.

Otuchy dodaje nam Pismo św. sło­
wami św. Jakóba Apostoła (1. 27). „Na­
bożeństwo czyste i niepokalane u boga 
Ojca to jest: Nawiedzać sieroty i wdowy 
w ucisku ich a siebie zachować niezma- 
zanym od tego świata". W Bogu teay 
nadzieja, że gdy pokute naszą połączymy 
z uczynkami miłosierdzia, spełnimy dzie 
ło Bogu miłe a nam zbawienne Błogo­
sławieni bowiem miłosierni, gdyż oni 
miłosierdzia dostąpią.

Pamiętali o tem nasi przodkowie i 
dlatego czas Wielkiego Postu był d'a 
nich nietylko czasem pokuty, ale też 
czasem miłosierdzia dla ubogich.

W yjaśnienie to mało wyjaśnią, bo 
niewiele mówi o roli p- Żebrackiego, 
która — jak to już wróble ićwieske ją na 
dachu — była woale znaczna. Spraw'ę 
uważamy nadal za o twą/tą- 

i  • #

M ieczysław
Lwów, 24 lutego. 

Piąty z rzędu koncert symfoniczny 
filharmonii lwowskiej — to znecty suk­
ces dyrygenta Dr. A. Sołtysa. Doskonało 
dysponowany dyrygował z "niewidzianą 
dotychczas energią i temperamentem Wy 
czuwało się wielką i ścisłą łączność z or- 
kiesirą, która klasycznie poddawała się 

woli kapelmistrza. W spaniały program 
rozpoczęła piękna i ogroninia wartościowa 
symfonia Brahmsa C-mol — której wy'- 
kón byt wprost wzorowy. Tu dopiero oka 
2alo śię prawdziwa oblicze dyrygenta ,’a- 
ko mużyka na poważną miarę. Drobiaz­
gowa a doskonale zharmonizowane opra- 
cowaftie symfonji, jakkolwdek dość u na3 
niepopularnej, zapewniło jaj gorące przy­
jęcia. Całą szlachetną piękność Brahm­
sowskiej p a r ty tu ry  potrafił dyrygent p la­
stycznie uwypuklić i przemćwił n ią  p i-  
tężnie. W yczyn ten _ kapalmistrzowski, 
stojący na niecodziennie wysokim po/do­
mie artystycznym, zasługuje na najwyż 
sze uznanie i podkreślanie.

Solistą koncertu był pianista Mieczy­
sław Muli®. Jest to indywidualność wy­
bitna i artystycznie wysokocenna. Piani­
sta posianą wyjątkowo piękne uderzenia 
o aksamitnej miękkości 1 rzadko spoty-

sluwji wysoce szkodliwy system otacza­
nia piojbktów tajemnicą. Toż cały 
świat urzędniozy z  palną • gotowością 
oddałby darmo swa najlepsza umysły 
prawnicze i konstruktywne w pomoc, a 
m a ich w sobie sporo, i to takicu, któ­
re nietylko u nas, ale na poiu świato­
wej pracy legislacyjnej prym  wiodą lu 
wiśćby mogły.

Nie; stanowOT) Polska, będąc na  wie • 
lu polach tycia faworytką losu. m a do 
legislacji jakiegoś dziwnego pecha.**

Czy tylko pecha?
—o—

Powinniśmy pójść za ich przykładem 
i w czasie Wielkiego Postu z ta«ą samą 
gorliwością jak do praktyk pobożnych 
powihnlśmy się poddawać pełnieniu 
uczynków miłosierdzia chrześcijańskie­
go. Pomnijmy tedy na to. że ręce udo-1 
g!ch są skarbnicą Chrystusową i staraj­
my się z całą usilnością poprzeć akcię 
Dni Miłosierdzia, w czasie od 1—4 mar­
ca br., która w latach ubiegłych tyie po­
mocy przyniosła.

t  BOLESŁAW
Arcybiskup Lwowskh

Kronika stanisławowska
Wydaleni ł  obtohrajorrców, Uraąa wo 

jewódzki wydal nakaz 13 'obcokrajoweim. 
przeważnie R um cnjm  znajdującym się na. 
terenie Województwa Stanisławowskiego, 
opuszczenia granic Polski w najbliższym 
czasie

Z Teatru Doskonaią iarsę Rapackiego 
pt. ,.Papa się żeni*4 wystawiono dnia 20 
i 21 bfiT. Teatr zawód. im. Moniuszki pód 
dyr Z. Łozińskiej. Wesołu i pełna powi­
kłań  i niapoiozumień fa-oa, jo.kkolw.ek 
w treści d jeyć banalna,* znaczyć się bę­
dzie napewno powodzeniem i uie prędko 
zejdzie s afisza. Z wykonawców, o palmę 
pierwszeństwa w altzyly pp Dyr. Łoziń­
ska w roli Maryli, 17-letniego podlotka 
1 p, Ładosiówna w roli primadonny. OLis 
grały z peins werwą 1 temperamentem 
i budziły nieukrywany zachwyt widów ni. 
Z panów p. W asilewski, laki Vi6Conti 
podobał się, zwłaszcza w II-gim <ikcie, 
nast. p. Bay-Rydzewskl w - roli siarego 
lowelasa (Wandal), wywołał swą grą 
salwy śmiechu Z Tee-.tj zespołu ). aob- 
n y  p. Kopaozówna (Jadzia), Pos-a Iłow- 
sk’ (Jan kam erdyner Visoon*.ago) W irski 
(Ralfini) Ostropolskl (Murski) 1 in.

M i i n i ,  p i a n ś s t a
kanej śpiewności. To też arcydzieło Mo­
zarta, koncert fortepjańowy D-moll, a 
szczególnie jego część d ru g i w wykona­
niu pianisty nosiła cechy dużago artyz­
mu. Również część trzecia koncertu Mo­
zarta wykazała piękne zalety techniczne 
artysty __ perlistóść biegów, nieskazitel­
ną ich czystość i pewność.

P ianistę oklaskiwano gorąco — żąda­
jąc naddatków, która w dalszym ciągu 
potwierdziły dość nieczęsto spotykane za­
lety tak techniozne jak i odtwórcze sym­
patycznego artysty.

Na zakończenie rocitalu dyrygował D. 
Adan Sołtys R. W agnera wyjątek z 
Walkirji** oraz uwerturę tio ■ Tanhause- 
ra ‘‘. Cały koncert spotkał się dla swej wy­
sokiej wartości artystycznej z gorącem 
nad wyraz, przyięciem przszo publiczność. 
  Owacja dla Dr. Sołtysa kierowane by­
ły pod adresem orkiestry, która w całej 
pełni zasłużyła sobie na uznanie. — Ko­
rzystnie również, na nieszczególnie arty- 
stj czne w arunki sali teatralnej, wypłynęło 
zupełne niemal wysunięcie orkiestry przed
ram pę __ dodatnio oddziałało to na
dźwięk orkiestry, który dotychczas zaw­
sze ginął w górnych nadscenicznych re­
gionach, W.

Dlaczego pos. Żebracki wystąpi! z  BB?

O D E Z W A
J . E .  k s . A r c y b . B o l e s ł a w a  T w a r d o w s k i e g o  d o  s p o ł e c z e ń s t w a

i i r  I 7 I I C  m a r y  angielskich j A
i l L L l Ł l l L  materjałów pa najniżsiych cenach wyka ®
r l n M a S r i l l l j  Bajc wytwórnia bielimy męskiej Lw«t  pl. Marjacki 3 
WAGA; Zlecenia x prowincji wykonujemy odwrotnie a na żyeienic wysyłamy wióry. 104^6
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B u d że t Francji uchw alony!

Charaktsrystyczna u tę k iro k ' w Izbie Dep.
PARYŻ, 232. 2. (PAT). Na wczoraj- 

szem popoludnlowem posiedzeniu Izby 
Deputowanych toczyła się w dalszym 
ciągu debata finansowa. Przemawiał 
między in. referent komisji finansowej, 
deputowany Jacąuier. Oświadczył on, 
że rząd domaga się od Izby zaakcepto­
wania wniosków oszczędnośriowycti, 
mających na celu pokrycie deficytu bu­
dżetowego, wynoszącego 550 milj. fran­
ków. Jacąuier oświadczył dalej, że pre- 
mjer Doumergue nalega specjalnie na 
uchwalenie przez Izbę zrównoważonego 
budżetu w terminie przyspieszonym a to 
celem wyjaśnienia sytuacji finansowej, 
oraz utrzymania stabilizacji waluty.

Izba deputowanych w myśl wniosku 
rządu, który przy tej sprawie postawił 
kwestję zaufania, przyjęła 368 głosami 
przeciw 185

artykuł upoważniający rząd do wyda­
wania dekretów, mających na celu u- 
trzymanie równowagi budżetowej, do 
dnia 30 czerwca b r. Dekrety te mają 
być przedctawione Izbie do zatwierdze­

nia przed 31 października b. r.
Pozatem Izba uchwaliła rządowi vo- 

tum zaufania, odrzucając 320 glosami 
przeciw 199 poprawkę neosocjalistów, 
domagającą się przedstawienia dekre­
tów oszczęanuściowych Izbie deputowa­
nych przed 31 lipca b. r.
Na nocnem posiedzeniu Izba przyjęta 
ostatecznie budżet 469 głosami przeciw 
123. Budżet ten przewiduje w wydatkach 
48.418 mllj. franków, w dochodach zaś 

49.477 milj. franków.
PARYŻ, 23. 2. (PAT;. Wyniki gloso­

wania w Izbie Dep. nad budżetem, da­
jące rządowi b. silną większość, chara

Sowiety oskarżają N>emcy i Japonję
o za m ia r w yw o ła n ia  w ojn y

MOSKWA, 23. 2. (PAT). Cała prasa 
poświęca dziś specjalne numery 16-tej 
rocznicy istnienia Czerwonej Armii. 
Dzienniki podnoszą gotowość bojową 
armji i jej wartości militarne do odparcia 
wszelkich napaści oraz prace dokonane 
przez armję na polu kuituralnem i o- 
światowem. Jednocześnie akcentowane 
są mocno pokojowe zamiary związku

sowiecKiego i wyłącznie obronne cele 
czerwonej armji.

Wszystkie plama wikazują na nie­
bezpieczeństwo wojny, zagrażającej 
ZSSR. ze strony Japonjl i Niemiec, pod­
kreślając zarazem doniosłe znaczenie 
zbliżenia między Związkiem Sowieckim 
a Stanami Zjednoczonemi, Polską i Fran­
cją dla dzieła pokoju

Berlin zaniepokojony w izytą Suvi(ha
w  Budapeszcie

BERLIN, 23. 2. (PAT). Dzienniki nie­
mieckie, omawiając skutki wizyty min. 
Suyicha w Budapeszcie, piszą z zanie­
pokojeniem o możliwości dojścia do skut­
ku zbliżenia gospodarczego między Au- 
strją, Węgrami i Włochami — dając wy­
raz obawom, że oznaczałoby to usunię­
cie wrtywów niemieckich nad Dunajem.

„Bórsen Zeg.“ twierdzi, że unja celna 
hle przyniosłaby żadnemu z tych państw 
oczekiwanych korzyści. „Frankfurter 
Ztg.“ zaznacza, że przecież Włochy nie 
mają interesu w utrzymaniu lub wzmoc­
nieniu obecnego naprężenia między

Niemcami a Austrją. Wiocny wiedzą 
przecież, że szukały przyjaźni z Niemca­
mi, aby uzyskać większy posłuch we 
Francji. Szanse utrzymać mogą tylko 
przy dobrej woli Niemiec i nie zechtą 
chyba poświęcać ich dla małych zy­
sków.

RZYM, 23. 2. (PAT). W kołach dzien­
nikarskich obiega pogłoska, że z począt­
kiem marca przybędzie do Rzymu kancl. 
Dollfuss, który omówi z Mussolinim 
sprawę reform w Austrji i szereg za­
gadnień z dziedziny poliyki międzynaro­
dowej.

Polacy zdobyli trzecie miejsce
na zawodach w  Seileftea

SOLŁFTfiA 23. 2. (PATL W  konku 
fencji skoków do kombinacji jak i w 
biegu złożonym zwyciężył Norweg 
Hagen. Uzyskał on w skoku 67 metrów. 
Stanisław M arusarz skoczył w pięk­
nym stylu 60 metrów, Łuszczek 57> 
Bronisław Czech 53.

W  ogólnej klasyfikacji państw zwy 
ciężyła Norwegia przed Finlandią. — 
Polska zajęła zaszczytne trzecie miej­
sce przed Szwecją. Austrją i Niemca­
mi-

Ogółem w konkurencji skoków star 
towało 45 zawodników.

Detronizacja k n la  Leszczyńskiego
w  Jaśle

Jasło, 23 lutego.
W tych. dniach Województwo zatwier­

dziło nowowj branego burm istrza m. Ja­
sła )raz ławników. Po dWuletnim przeszło 
okresie rządów komisarskich nowi ojco­
wie m iasta rozpoczynają naprawdę trud­
ną  pracę nao uzdrowieniem budżetu i na­
rosłych długów, któro wzmogły się zwłasz 
cza za kom isarjatu P_ Ligockiego. Szko la 
że tak ważną sprawę," jak niwelacla i po­
m iary miasta, jako wstęp do właściwe­
go planu rozbudowy i przyszłych wodo­
ciągów odidano Jaszcze za Dr. Żelaznego 
inżynierowi Łętkowskiemu, mierniczemu 
bez rozpisania konkursu i rozpatrzenia tej 
ważnej pracy przez nowo wybraną Radę.

Wś-ód ogółu mieszkańców nastąpiło 
obecnie duże odprężenie: 'oto dotychczaso­
wy prezes BBWR. Jozua Schónborn, 
wszechwładny pan na Jaśle i okolicy, o- 
becnie zmierzi? się własnym stronnikom 
i zwalczany zaciekle przez ludzi tegoż o- 
bozu stracił swój tup*t wschodni 'oraz 
znaczenia. Przedtem  oficjalnie m usiał na­
leżeć do każdego komitetu, Jeżeli ten miał 
nosić markę prawomyślną, obacnie nale­
ży do dobrego tonu nie zapraszać p. 
Schónborna do żadnej imprezy, jeśli ta

ma się udać. Dodać należy, że wpłynęły 
dwie skargi "do tutejszego Sądu na tego 
potentata ze strony łudzi jego obozu, ale 
uczciwych, którzy n,a mogli dłużej zno­
sić ani jego tonu, ani metod walki, jakie 
pan Sch. stosował wobec ludzi sobie nie­
wygodnych.

W  tych dniach ma się odbyć uroczy­
sta  detronizacja króla Stanisław a L°sz- 
czyńskiego w gimnazjum w Jaśle, a lbo . 
wiam z namowy gorliwego polonisty prof. 
Krajewskiego młodzież jego klas wniosli 
do Rady Pedagogicznej i etycję o zmianę 
patrona zakładu. Pan Krajewski wytłu­
maczył młodzieży, iż król Leszczyński ty ł  
zamało aktywny, a przez poddanie takie­
go wniosku sam wnioskodawca spodziewa 
się dla slabie jakiegoś zaszczytnego wy­
różnienia. Mamy jednak nadzieję, że ki3- 
rownik zakładu, prof. Kuska, znany i wy­
trawny pedagog (młodzież kilka raz.y zło­
żyła mv wyraźne ślady swej wdzięczno­
ści), nie dopuści do pokrzywdzenia kró­
la tułacza i wytłumaczy prof. Krajewskie­
mu, że nikomu w Polsce w żadnym obo­
zie nie zależy na wątpliwych blichtrach

te, /styczna są dla obecnej atmosfery 
rozejmu i ś wiadczą, ze wszystkie stron­
nictwa popierające rząd, chętnie zgodzi­
ły się na zaproponowaną przez rząd me­
todę dyskusji budżetowej. Obecnie obra­
dy nad budżetem toczyć się bęaą w  se­
nacie, tak, że ostateczne przyjęcie bu­
dżetu spodziewu»e jest w  najbliższą 
środę,

Sto tysięcy za wykrycie 
zbrodniarzy

PARYŻ. 23. 2. (PAT). Na konferen­
cji, Jaką odbyli miriL>t.ow:c spraw we­
wnętrznych i sprawiedliwości z premie­

rem  Doumergue postanowiono przedsię 
wziąć wszelkie środki w celu Jas naj­
szybszego w ykryda sprawców m order­
stwa radcy trybunału Princea- Za 
wykrycie sprawców zbrodni wyznaczo 
no 100000 franków.

Prokurator 
przeciw b. prem ierowi

PARYŻ. 23- 2. (PAT). Sędzia śled 
czy Ordonneau skierował do sądu kar­
nego skargę o nadużycie zaufania pize 
ciwko byłemu premierowi Franeeds 
Marsaluwi b. prezesowi rady nadzor­
czej towaizystwa handlowego zachod­
nio - afrykańskiego-

Ostatnie 3 dni...
B i e l i z n a  s t o ł o w a ,  ręczniki, 
p fć H fc f tf lh *  szyfony, opale, 
B > O B > e I I n y *  zefiry, jed­
wabie, C h U O t k l  do nosa, 
koronki francuskie poce* 
nach bezkonkurencyjnych 435

M . B « Y E R i S U
L w ó w ,  L e g f b f l ó w  1 .

i i H M i H i m i K i  m w m m J

Zderzenie littoriny z  pociągiem
ORBETELLO, 23. 2. (PAT). Na linii 

kolejowej Piombino-Campiglia wydarzy­
ła się katastrofa, spowodowana zderza­
niem się motorowego wozu kolejowego 
Httodny, z pociągiem pasażerskim. W 
czasie katastrofy 11 osóL zostało zabi­
tych i 11 rannych.

Otwarcie grobu 140 gdrnikdw
PRAGA, 23. 2. (PAT). Szjb kopalni 

Nelson kolo Oseku, zamurowany przea 
kilku tygodniami po strasznej katastrofie, 
w której zginęło 140 górniKOw, został 
obecnie Otwarty.

Dotychczas nie dotarto do tej części 
szybu, gdzie znajdować się mogą zwło­
ki zabitych górników.

—..-o:—

KREMEM NIVEA '“•» OLEJKIEM NIVEA

Now y gubernator Banku 
Czechosłowackiego

PRAGA, 23. 2. (PAT). Według nieo­
ficjalnych informacyj, gubernatorem 
Czechosłowackiego Banku Narodowego 
zostanie mianowany prawdopodobnie 
prof. Englisz, były kilkakrotny minister 
skarbu, jeden z inicjatorów nowej cze­
chosłowackiej polityki monetarnej.

Dotychczasowy gubernator, Pospi- 
szil, w związku z dewaluacją korony 
czeskiej pudał się, jak wiadomo, do dy­
misji, wraz z 3 członkami dyrekcji 
banku.

Zabici „w b re w  instrukcjom”
MANAGUA (Nikaragua) 22. 2. (PAT). 

Słynny przywódca powstańców nikara- 
guańskich, generał Augusto Sandino, zo­
stał dziś zabity w walce z wojskami rzą- 
dowemi w Managua. Zabici zostali rów­
nież brat generała, Sokrates Sandino, 
oraz generałowie Umanzor i Estrada. 
Ogłoszony w tej sprawie komunikat rzą­
dowy stwierdza, że Sandino i jego naj­
bliżsi współpracownicy zostali zabici 
wbrew wyraźnj-m instrukcjom prezy­
denta republiki, który zagwarantował im 
życie, o ile nie opuszczą stolicy. Ze 
względu na popularność u szerokich 
warstw ludności, jaką cieszył się gene­
rał Santino, zarządzono śledztwo.

MANAGUA (Nikaragua), 23. 2. (PAT). 
O morderstwie dokonanem na osobie 
gen. Sandino, przywódcy powstańców, 
podają następujące szczegóły: Gen. San­
dino otrzymał rozkaz stawienia się przed 
członkami gwardji narodowej w sprawie 
rozbojenia stu jego zwolenników. Ponie­
waż Sandino odmówił wykonania roz­
kazu, zastrzelono go. Wśród kilku ofiar 
zamachu znajduje się również przywód­
ca partji pracy Salvatiera.

O  a  |  g r o s z

L. 0. P. P.n  a

RA FALI DMA■— HM _ —

Do żydow skiej 
Canossy

Pan W acław Sieroszewski, źnany  
Pisarz, członek Akademii, sztandaro­
w y m a i .jsanaciU napisał w 1920 r- bar­
dzo patriotyczna sztuką. P- t. „Bulsze- 
wicy", w której rolu, }akq oaegrah Ż y­
dzi w krwawych zmagaruach sie Polski 
z  nawala bolszewicka, jest przedstawio­
na zupełnie dusznie  w o. ciemnych bar­
wach• W  porządku•

Niedawno jednak pan Sieroszewski 
udzielił takiego wywiadu żargonowemu 
,,Momentowi

„Wśród Żydów  — oświadczył — 
rozeszła się ostatnio pogłoska, jako­
bym był antysemita• Kto tą  pogłoską 
rozsiewał i k to  był zainteresowany 
w rozsiewaniu takich pogłosek, jesi w 
tei chwili nieważne i nieintesujace. 
Uważam atoli za  swój obowiązek 
ZAPRZECZYĆ fałszyw ym  pogłoskom- 
Wiem, na czem opierała sie pogłoski 
o antysemityzm ie, mianowicie na mo- 

. jej sztuce teatralnej ,,Bolszewicy"- 
Jest prawda> że w sztuce tei znalazło, 
sie N IEW ŁAŚC IW E W YRAŻENIE  
pod adresem Żydów, ale kiedy zwró­
cono mi na to uwagą, W YK RE ŚLI­
ŁEM JE, i w nowych wydaniach 
sztuki niema już tego obraźliwego w.v 
rażenia. Skad sie atoli bierze w książ­
ce takie wyrażenie? Na to pytanie  
nietrudno odpowiedzieć. Pisałem te 

sztukę w gorących i niespokojnych 
dniach roku 1920, roku inwazji boi- 
szew skiej, a w takej naładowanej 
atmosferze nie m oże także jJisarz 
pracować z należytym  spokojem i opa 
nowaniem

Pan Sieroszewski może sobie być 
antysemita albo i nie Ale takie tłu­
maczenie sie przed jakaś tam żar- 
gonówka, takie usprawiedliwianie 
sie osiwiałego pisarza i człowieka 
wysuwanego na czoło ,*elity“ to już 
naprawdę upolarzaiaca podróż do 
Canossy. Tembardziej. że do Canossy 
żydowskie!• TADDY
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T o w a r y  w  
B ta  w a tn e  s I  p n Największy wybór Dp 

N a j n i ż sz e  c e n y  1 li
k f t  Braefe 2!
Telefon 25-55

G w ie  interpelacje Klubu Narodow ego
■ ■ ■  II ■ l a l

! Niemiecka organizacja bojowa
/

Wa r s z a w a , 23. 2. (Teł. wł. G.). 
Na dzisiejszem posiedzeniu Sejmu Klub 
Narodowy zgłosił inłerpdację w sprawie 
tajemniczego zaginięcia pani Jul. Dem- 
bieńskiej w Nowem Mieście.
Była to staruszka, licząca 76 lat, matka 
miejscowego działacza narodowego, ks. 
prol. Józeia Dembieńskiego. Dnia 23 li­
stopada ub. r. wyszła ona około godzi­
ny S p^oł. z kaplicy miejscowego szpi 
lala powiatowego i już więcej nikt jej 

nie widział.
Autorzy interpelacji zwracają uwagę 

Ministra sprawiedliwości ua to niezwy­
kłe wydarzenie i kompromitującą bez­
radność władz śledczych, które w ciągu 
trzech miesięcy nie umiały nietylko od­
naleźć zaginionej, ale nawet natrafić na 
jakiekolwiek ślady. Rozwikłanie tej :a-

Wymiana dokum entów
. WARSZAWA, 23. 2. (PAT). Jutro o 

godz. 1 w południe nastąpi w Minister­
stwie spraw zagranicznych wymiana do­
kumentów ratyfikacyjnych polsko-nie­
mieckiego paktu o nieagresji.

Wieczorem pos. niemiecki Moltkt wy­
daje z tej oKazji bankiet,

Rokowania handlowe 
z  Francją

WARSZAWA. 23. 2. (te!, wf. G-). 
iW dniu jutrzejszym  wyjeżdża do P a ­
ryża polska delegacja do rokowań han­
dlowych z Francją. Rokowania te prze 
rwano w połowie grudnia i obecn’3. po 
uzgodnieniu pewnych wytycznych, rna 
ją być one podjęte na nowi.

Na czele delegacji sto' wicemini­
ster przemysłu i handlu dr Doleżah Ro 
kowania toczyć się będą w Paryżu.

jemniczej sprawy jest obowiązkiem nie­
tylko w stosunku do nieszczęściem do­
tkniętej rodziny, ale w stóounku do ogól­
nego porządku publicznego f powagi 
władz sądowych.

Podpisani zapytują p. Ministra, czy 
zechce zarządzić w sprawie zaginionej 
p, Dembieńskiej specjalne śledztwo z po­
mocą powołanych przez siebie organów 
sądowych.

Napad na wiec Stronnictwa Narodow ego
WARSZAWA. 23. 2- (teL wł. O ). 

Sprawa sławnego napadu na wiec 
Stronnictwa Narodowego w Poznaniu 
podczas wyborów do R ady Miejskiej 
będzie jeszcze tematem dyskusji w 
Sejmie, Klub Narodowy zgłosił bo­
g iem  interpelację na która nadeszła od 
Ministra spraw wewnętrznych odpo­

wiedź-
Po ol rz3'maniu Id , Klub wysłał >ln 

m arszałka Sejmu list? w któ. yrn stwier 
dza. że uważa odpowieaź za mezada* 
walającą i zgłasza żądanie umieszcze­
nia interpelacji na porządku dziennym 
najbliższego posiedzenia Sejmu-

K o r z y s t a j  z  o k a a g j i  !  
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Odroczenie wyjazdu min. Becku
do B u k a re s ztu

WARSZAWA. 23- 2- (tek wł. Q.). 
W  związku z ogłoszoną przez prasę sa­
nacyjną zapowiedzią wyjazdu min. 
Becka do Bukaresztu, dowiadujemy się, 
ze wyjazd ten nie nasiąpi wcześniej jak 
za miesiąc, najpierw bowiem musi bvć 
wyiaśnknia sprawa ewentualnego wy-

Dochodzenia dyscyplinarne
w  elektrow ni lw o w skie j

Lwów, 24 lutego.
(t) Jak się dowiadujemy w związku 

Z trzykrotną przerwą w dopływie prądu 
w elektrowni lwowskiej, jaka wydarzy>a 
się pod koniec ubiegłego roku, powołane 
czynniki zarządziły dochodzenia dyscy­

plinarne przeciwko jednemu z maszyni­
stów.

Dochodzenia wykażą, czy i kto oraz 
w jakim stopniu ponosi winę za przerwę 
w dopływie prądu.

Skazanie bankiera-rszusia
WARSZAWA. 23. 2. (Tek wł. G). 

Dziś o ęodz. 3 popoł. został ogłoszony 
wyrok w procesie bankiera St. Kwinty, 
syna jego Zbigniewa i Maiji Flizy Goug- 
Jerowei. Proces ten toczył się od stycz 
nia w sądzi® okręgowym.
Kwinto oskarżony był o przywłaszczenie 
powierzonych mu przez klljentów depo- 
zytów ogólne! wartości przeszło 1 miljon 
zl., oraz o fikcyjną sprzedaż fabryki w 
Toruniu. Syn jego Zbigniew oskarżony 
był o pomoc udzieiorą ojcu przez fik­
cyjne nabycie fabryki, zaś Gouglerowa

Stypendysta ministerstwa...
WARSZAWA. 23- 2. (tek wk G-)- 

Komisji rewizyjna Bratniej Pom oc/ 
Głównej Szkoły Handlowej zażądała 
kategorycznie od zarządu stowarzyszę 
ri:a natychmiastowego zwolnienia 
płatnego urzędnika z Bratniej p o ~oc” 
Drabika- członka Legjonu Młodych, 
który ostatnio otrzym ał stypendium 
Ministerstwa oświaty. Komisja, jako 
powód swego żądania podała stwier­
d z e n i przy rewizji kasv niedobór w 
wysokości przeszło 100 zł

o ukrycie majątku domu bankowego. 
Kwinto i pozostali oskarżeni nie przy­
znali się do winy. Bankier tłumaczył się 
iż kapitał banku został nadszarpnięty 
przez niesumiennych dłużników. Bankier 
Kwinto uznany został przez sąd 
winnym przywłaszczenia denozytów 
oraz fikcyjne! snrzedaży fabryki na imię 
syna 1 skazany na łączną karę za wszy­
stkie przestępstwa 3 i pół roku więzie­
nia z zaliczeniem aresztu prewencyjne­
go. Syn Zbigniew, oraz Gouglerowa zo­

stali uniewinnieni.
Wszj-stkie powództwa cywilne zgło­

szone w tej sprawie pozostały bez roz­
patrzenia.

cofaniu się rumuńskiego ministra spraw 
zagranicznych Titulescu z życia poli­
tycznego. gdyż o takicn jego zamia­
rach doniosły ostatnio depesze- 

BUKARESZT. 23- 2- (PAT). W  sta­
nie zdrowia ministra Titulescu nie na­
stąpiła poprawa. Mimster nie opuszcza 
łóżka. Lekarze obawiają się komplika- 
cyj. które mogą spowodować powikła 
ne zapalenie ucha oraz konieczność za­
biegu chirurgicznego

w  Kownie
MOSKWA, 2 \  2. (PAT). „Izwiestia" za­
mieszczają na pierwszej stronie p. t. „Ja 
wne zagrożenie niepodległości Litwy", 
depeszę z Kowna, donoszącą o szero­
kim rozwoju niemieckiej bojowej orga­
nizacji dywersyjnej na terytorjum Kłaj­
pedy. Organizacja ta ma istnieć od r. 
1928 i ma być kierowana przez specjal­
nych wysłanników z Berlina i Mona­
chium, tudzież przez niemiecki konsulat 
generalny w Kłajpedzie. Działalność jej 
ożywiła się od czasu przewrotu naro- 
dowo-socjalistycznego w Rzeszy.

U/iodeń zm ienia n a zw y 
ulic i placów

WIEDEŃ. 23. 2. (PAT). Komisarz 
rządowy miasta W iednia dr. Schnftz 
wyznaczył specjalną komisię, iftóre' 
zadaniem będzie przemianow am¥ róż* 
nycn nazw ulic i placów w Wiedniu. 
I tak np- wczoraj dom. zwany domem 
Meteottiego przemianowany został na 
dom Gigko Gioraani- Gioraau był zna 
nym przywódcą faszystowskim.

B urza w  parlamencie 
Irlandzkim

D l^ L IN . 23- 2- (PAT). Na posiedze­
niu parlamentu doszło dziś do gwałtów 
nych scen po przyjęciu w pierwszem 
czytaniu 63 głosami przeciw 46 pro :ek- 
tu ustawy przedstayiunego pizez 
rząd w spray de zakazu noszenia mebie- 
skich koszul, o rzez zwolenników gen. 
ODuffy.

Trójporozum iem e
BERLIN. 23. ?- (PAT) Niemieckie 

Biuro Informacyjne donos, z Budapesz­
tu, że w wyniku wczorajszych roz­
mów między włoskim podsekretarzem 
stanu S łu  chem a węgierskimi męża 
mi stanu uchwalono stworzyć statut 
organizacyjny, w którym  uchwalona 
ma być jednolita Hnja polityki zagra­
nicznej Włoch. W ęgier i Austrjj na 
wzór statutu organizacyjnego państw 
Małej Eutenty. Podpisanie statutu na­
stąpić ma w Rzymie.

Projekt koniuencji rozbrojeniowej
opracow any w  Berlinie

PARYŻ, 23. 2. (PAT). Berliński ko­
respondent „Le Journal" stwierdza, że 
rozmowy Edena z kierownikami Rzeszy 
doprowadziły do opracowania projektu 
konwencji, któraby została zawarta na 
lat 5 i miałaby zawierać następujące po­
stanowienia:

1) Francja, które „nie chce się roz­
broić", utrzymałaby swoje dotychczaso­
we zbrojenia.

2) Niemcy zostałyby upoważnione do 
zaopatrzenia się w broń ofenzywną 
zgodnie z rezultatami bezpośrednich roz­
mów francusko - niemieckich i zgodnie z 
sugestiami memorandum włoskiego i an­
gielskiego.

3) Niemcy otrzymają przytem prawo 
do posiadania broni defenzywnej, jakiej 
potrzebują.

4) Kwestja ostatecznego uzbrojenia 
Dowietrznego Rzes/y zostaie odroczona, 
Niemcy jednak mają prawo do stworze-

0 porozumienie w ęglow e
LONDYN 23. 2. (PAT). Federacja gór­

ników brytyjskich ogłosiła wystowany 
do rządu moinorjal, w którvm  domaga się 
inicjatywy rządu brytyjskiego w kierun­
ku rozwiązania umów międzynarodowych 
w spran ie  ogólm-światowego porozumie­
nia węglowego między krajam i produku- 
jącemi a konsum ujacem '. Memorjał ten 

posiedzeniu bry-rozważann wczoraj na
Sanacyjny zarząd Bratniej Pomocy

jeszcze do szerokich rozmów. Natomiast 
uznać miano za stosowne pod jęci ą roko­
wań węglowych z przemysłem węglowym 
polskim, i postanowioną zwrócić się d>

z niewiadomych powodów nie usłu­
chał wezwania komisji rewizt ińej. lecz 
zażądał od niej bliższych wyjaśnień-

Foreign Office, by ze strony rządu brytyj 
skitjgo wyszła inicjatywa prowadzenia 
równolegle z rokowaniami handlowemi 
również rozmów porozumiewawczych mię 
dzy przemysłem węglowym brytyjskim 
a polskim.

Jeżeli inicjatywa Mining Association 
zostałaby przez Foreign Ofiice zaakcepti- 
wana, i rząd polski przyjąłby propozycje 
brytyjskie, to w połowie marca, jaK przy 
puszczają sfery węglowo, przybyłaby do 
Londynu reprozentacja polskiago prze­
mysłu węglowego, celem kontynuowania 
przerwanych przed dwoma laty rokowań 

—O—.

nia floty powietrznej złożonej z apara- 
tów myśliwskich, oraz do posiadania 
artylerji przeciwlotniczej. Bliższe szcze­
góły tej spiawy zostaną określone pó­
źniej. Anglja rezygnuje z domagania się 
od Francji rozbrojenia powietrznego w 
ciągu najbliższych S 'at 50 proc W tym 
okresie Anglja zobowiązuje się nlepo- 
większać swych sił powietrznych.

Zdaniem dziennika minister Eden 
miał również doradzać Niemcom, aby 
zgodziły się na wzięcie udziału w kon­
ferencji 4-ch państw: Niemiec, Francji, 
Wielkiej Brytanjl i Włoch. W  projekcie 
konwencji niema żadnej wzmianki o for­
macjach szturmowych, gdyż kanclerz 
Rzeszy utrzymał w tym względzie swój 
pierwotny, zupełnie negatywny punkt 
widzenia.

Małomówny Eden
BERLIN, 23. 2. (PAT). Minister Ede/1 

wyraził wobec dziennikarzy niemiec­
kich zadowolenie ze swych rozmów i  
urzędowymi przedstawicielami Niemiec 
Eden oświadczył, że misia jego polegała 
na zorientowaniu się w stanowisku 
państw kontynentalnych wobec planu 
angielskiego. Minister przyznał, że plan 
ten przedstawia
duże trudności w przyjęcia go przez 
Niemcy, choćby z powodu lotnictwa. 
Rokowania berlińskie usunęły jednak 
niejedno nieporozumienie I okazały się 
wartościowe również i z innych po­

wodów.
Wobec przedstawicieli prasy minister 
Eden zachował całkowite milczenie. ■-
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Kraków, 24 lutego 
Zorganizowana akcja poszuKiwanla 

2a nielegalnie posiadaną bronią przepro­
wadzona przez policję mundurową I 
śledczą siedemnastu komend Wojewódz­
twa Krakowskiego dala obfity plon w 
postaci zakwestionowanej broni, a mia­
nowicie óO karabinów austriackich, nie­

mieckich, a nawet rosyjskich, 230 strzelb 
marki Buldog, Nagan Itd., 60 pistoletów 
(dubeltówki, sztucery), 15C rewolwerów 
automatycznych F. N. Steyer, Mab, 
F rouer itd., 27 flobertów róźnokalibro- 
wych, 29 bagnetów austriackich, nie­
mieckich i rosyjskich, 15 szpad, 11 sza­
bli wojskowych, 700 napoi karabino-

Posiedzenie Rady Miejskiei
W  K ra k o w ie

Kraków, 24 lutego• 
Posiedzenie Rady Miejskiej m. Kra 

kowa odbędzie się we czwarttflc 1 m ar­
ca  1934 r- o godz. ó wieczór w Ratu­
szu krakowskim. Na posiedzeniu tern 
nastąpić ma wybó czlonKÓw komisyj 
oraz przedział resortu dla prezydenta 
i wiceprezydentów, jak i podział pracy 
ławników.

Po wyborze Komisyj toczyć Się będą 
w pierwszej połowie marca prace w 
komisjach nad budżetem na 1934'35 r. 
poczem w drugiej połowie marca wej­
dzie budżet pod obrady pełnej R ady 
Miejskiej. W  ten sposob uchwalenie 
budżetu nastąpi w terminie przepisa­
nym.

Dwie igły w łonie pacjentki
Lwów, 24 lutego, 

(s-) P rokuratura sądu okręgowego 
We Lwowie otrzym ała doniesienie prze­
ciw dr. Marjanowi Rappaportowi i dr. 
Bernardowi Abrahamowi, lek a rzo — $7 
tala żydowskiego we Lwowie. W  do­
niesieniu tern powiedzianem jest. że 
obaj wymienieni lekarze w czasie ope­

racji pozostawili w luku lonowem ope­
rowanej Klary Zuckerkandel dwie igły 
operacyjne. Po zagojeniu rany pacjent­
ka odczuła ból we wnętrzu i mus:ała się 
poddać powtórnej operacji- Doniesienie 
powołuje jako świadków cały szereg le­
karzy- Panią Zuckerkandel zastępuje 
mec- dr. Pieiacki.

Rozprawa „parcelacy;na“
Lwów. 24 lutego, 

(s) W toczącym się procesie przeciw 
b. dyr. Banku Rolnego Kańskiemu 1 tow. 
przesłuchano 62 świadków. Pozostaje 
jeszcze do przesłuchania 37. We wtorek 
rozpoczną się przemówienia prokurato­
ra Matkowskiego 1 ubrońców. Wyrok 
spodziewany jest w czwartek.

Na wczorajszej rozprawie zeznawał

między innymi jako świadek adw. d<\ 
Schónbach, który zwrócił uwagę na 
ciekawe zjawisko związane z toczącym 
się procesem. Oto chłopi do kryzysu n.'e 
zaprzeczali żadnych pretensji Banku Roi 
nego, lecz z wybuchem kryzysu posta­
nowili na zebraniach za czyjąś poradą 
ustosunkować się do tych pretensji nega­
tywnie.

Na taśmie procesu
,d 2w in o gro 4zk:e g o(i r
Lwów, 24 lutego.

(s-) „Udzielanie pożyczek przez o- 
Skarżonych na lichwarskie procenty, 
które w czasie niezapłacenia ich. doli­
czają do kwoty pożyczkowej, od której 
znów dalsze procenty pobierają, skut­
kiem czego w medługim czasie urasta 
kwota, której pożyczkobiorca nie jest 
wstanie zwrócić, następnie puszczanie 
w obieg weksk kaucyjnych in bianco. 
danych oskarżonym na zabezpiecze­
nie pożyczek, stanowią dalszy sposób 
oszukańczego wykorzystywania nie; 
świadomości i dezorientacji ludności 
wiejskiej z czego oskarżeni ciasrna bar­
dzo znaczne zyski1'. Oto jeden % uryw­
ków z aktu oskarżenia (?tr 44) prze­
ciw tej żydowskie] spółce „dziedziców'* 
z Dźwinogrodu.

Z każdym dniem p-ocesu brną- co- 
raz głębiej. Już dziś można rpzł óżn:ć 
dokładnie etapy 1 plan Ich szwindli. To­
też czując, że wpadli oskarżeni „oarne- 
siści" nic panuja nad ne.rwf.nv. Zrywa­
ją się, leczą często do swych obrońców 
przerywają zdania świadków, szasta 
się, podpieraią S:ę pod boki. Słowem by­
walcy małomiasteczkowych rozpraw. 
Tupet, aż kipi- A na korytarzach kłót­
nie, jazgot, i „nrawowanie s:e ‘-

Onegdaj zeznawał adw. dr. Kormes 
[ podaje, że przypomina sobie jakieś 
weksle złożone w jego kancelarj; jed­
nak mc o tern nie wie ile za te weksle 
w fermie zaliczk5 zapła -ono i ile tvch 
weksli było- O tero m ą informacje adw. 
dr- Weis. Dr. Weis, słuchany jako 
świadek podaje, że nie p^meta  ile pie­
niędzy złożono u niego (chodzi o pie­
niądze chłopów^ i notatek nie posiada.

Zeznaje również adw. Singer aie i on 
nie wiele wnosi do rozprawy. N!e 
chcemy wchodzić w to. dlaczego kon 
trak ty  z chłopami dźwinogrodzkinr 
spółka ..Parnes i meszuresv“ robiła 
we Lwowie a nie w blńszei Bóbrce- 
W szak w Bóbrce Parnes był bardziej 
wprowadzony, o czem świadczą iogo

liczne procesy kontraktowe, wekslb- 
we, działowe i t- d. Parnes i tow. nie­
mal nie wychodzili ze sądu w Bóbrce 
wlokąc za sobą gromady chłopów-

Mały epizod. Sprzedając grunt Par- 
nesuwj chłop nabywał za ich poradą 
prawo Jego odkupu po dwu miesiącach 
ale za cenę grubo wyższa. Np- gdy 
sprzedał za 800$ miał prawo odkupić 
za 1000$

Chłopi podpisując weksle zapomina­
ją, zwłaszcza, że Parnes i tow. n e 
upominają się latami n zapłatę, o kwo­
cie wekslowej, którą jakaś tajemnicza 
ręka później Wvpełnia i to m iast walu 
tą złotow’ą tak jak było ułożone, wa­
lutą dolarową.

Na chłopskim blankiecie 1000 zł. 
wpisuje w konkretnym wypadku firma 
,-Parnes 1 tow-" — 181$ (Dolar & 7 zł-) 
i już zarabia na tej przenranie- I ta­
kich transformacyjnych przykładów 
dziesiątki.

Jednemu z chłopów pokazuje sąd 
dwa weksle- Przyznaje, że dwa weksle 
dnia jednego podpisał, tą samą rączką 
tym samym atramentem-

Tymczasem na okazanych wekslach 
są podpisy złożone dwoma gatunkami 
atram entowenr. Bleicher tłumaczy, że 
jeden został podpisany w trafice- dru­
gi w kancelarii adwokata. Chłop pod 
przysięgą zeznaje, że podpisywał oba 
weksle w kancelarii adwokata tym sa­
mem zamaczaniem pióra.

Na wekslach podpisany Jest razi 
Jeżowski Michał, dnigi raz Michał 
Jeżowski- Przewodniczący zwraca na 
to uwagę oskarżonego. Oskarżony 
Ble'cher, który na wszystko ma z miej 
sca odpowiedź oświadcza- To wszystko 
jedno — on się nazywa Michał Jeżow­
ski-

I takich ep:zodów — dziesiątki — a 
o nich. gdy zakończy sie proces i to w 
formie bolączek naszej wsi małopol­
skiej*

wych, rewolwerowych i myśliwskich, 
oraz około 50 sztujc innej brom.

Posiadacze -wyżej wymienionej broni 
nie umieli się wykazać posiadaniem po­
zwolenia na broń, wobec czego wszyscy 
zostali pociągnięci do odpowiedzialności.

Z OPERY KRAKOWSKIEJ

W zn o w ie n ie
„ L o h e n g r i n a ”
W  trudnym i pracowitem bytowaniu 

naszej opery, wszelkie „wznowienia11 są 
właściwie prem jeram i, wymagającemu 
auzego nakładu pracy zarówno dyc. W a 
lewskiego jak i odnośnych reżyserów. — 
Zespół jest pozornie stale jeden i ten 
sam, lecz w nawale pracy i wobec ko­
nieczności emiany repertuaru, zapomina 
się wiele rzączy, wskutek czego, pracę w 
przyuczeniu zespołu trzena zaczynać stale 
ab ovo.

Opracowanie więc muzyczne dwu oper 
naszpikowanych gęsto chórami, oraz wy 
stawienie ich w bezpośredniej bliskości, 
bo ledwie w dwutygodniowym odstępie, 
świadczy o olbrzymiej pracy dyr. W a­
lewskiego i całego zespołu pracującego, 
jak wiadoma ideowo.

Romantyczne opery, W aenera, m ają 
wiaiki urok nie tylko dla śpiewaków, lecz 
także i dla dyrygentów.

Onegaajsze przedstawienie, zaliczyć 
możemy do rzędu ze wszechmiar udat- 
nych.

Przedewszystkiem mili goście. — u- 
boje zarówno p Czarnecki jak i p. Cy­
w ińską należą do czołowych przedstawi­
cieli śpiewactwa polskiego, które to sta­
nowiska zdobyli w dłużsizej pracy na 
scenacjh polskich a także i obcych oiaz 
dzięki temu, iż oboje reprezentują pierw­
szorzędne talenty wokalne i śpiewackie, 
któremi w ładają z  m aestrią podziwu i 
uznania godną. — Głos p. Cywińskiej po­
siada wdzięk ujm ujący słuchacza swą 
równością we wszystkich pozycjach, da­
jąc mu swem ciepłem, miękkością, sz la­
chetnością brzmienia, wiele satysfakcji 
słuchania i zniewalając go do podziwu 
a w następstwie i do oklasku (oklaski by 
ly przy otwartej soenis).

Mistrz Czarnecki, otaczany w Krako­
wie specjalną estymą jako śpiewak pierw 
szej gilidy, — podbił i zniewolił słucha­
czy meialicznem brzmieniąm — szczegół 
nie średniej i góry. Partja  Lohengrina 
posiaaa swoje tajemnice śpiewacko-wyko- 
nawcze zamknięte przed niejednym wy­
konawcą. — Zna je p.  Czarnecki dosko­
nale i rozprawia się z niemi po mistrzo­
wsku, sypiąc skry dźwięku i akcentów 
w odnośnych ustępach — jeśli do tego 
doda się wspaniałe iście bohaterskie 
wzięcie artysty } jego rozumne ujęcie 
strony dramatycznej, e f 'k t pracy śpie­
wackiej jest naprawdę niezwykły.

Miłym gościom dzielnie towarzyszyła 
„stara gw ardja‘‘ npery krakowskiej, do­
trzym ując placu i tworząc z nimi wyso­
ce udatną i sympatyczną całość tak, że 
ogólne wrażenie — poza di-^bnemi uster­
kam i __  byto ze wszechmiar do-datnie,
niektóre zaś momenty, (jau duet Elsy. z 
O rtrudą i duet miłosny w akcie III.), sta 
ły na bardzo wysokim poziomie.

p  W alewskiemu za rzetelną pracę i 
Dyrekcji Teatru im. Słowackiego należą 
sie słowa wysokiego uznania.

W. W. A.

Świadek przyznał się 
do zbrodni

Tarnów, 24 lutego
W  cza«i > rozprawy pr*ed trybunałem  

sądu przysięgłych przeciw Józefowi Bie­
lańskiemu. oskarżonemu j pobicie do nie­
przytomności Rosenfelda Simchego i ob­
rabowanie go z 117 złotych świadek An­
drzej Mazur, szwagier oskarżonego przy­
znał się do pobicia poszkodowanego, wo­
bec czego prokurator zarządził przyaresz- 
towanie świadka Mazura. Rozprawa zosta 
ła  odroczona.

Niebezpieczna targowica
Przemyśl 24 lutego

Miejscem największych harców zło­
dziejskich bywa stale przemyska targo­
wica. Setki włościan są tam stale okra­
danych, a policja wobec dużego kontyn­
gentu złodziejskiego jest właściwie bez­
silna. Ostatnio okradziono na tej nie­
szczęsnej targowicy Michała Czaję (Be­
ma 7), któremu jakiś kieszonkowiec 
skradł dwa banknoty piećdziesięciozi.)- 
towep

, — :o:—

Zatrucie alkoholem
Przemyśl, 24 lutego 

Do osławionej knajpy przemyskiej 
„Warszawa**, w której wyw. 2ak II za­
strzelił niedawno w czasie awantury 
przekupnia Kokieta, przybył ostatnio 
Jan Ząbek z Rudnika nad Sanem. Pd 
przez parę godzin, a skutek tego był i*j- 
ki, źe zairuł się alkoholem, stracił przy­
tomność i obecnie przybywa w szpitalu.

G I E Ł D Ai '
W A L U T Y

Kraków, 24 lutego 
W obrotach prywatnych płacono Z1 

dolara 5.33 do 5.36, B. P. 5.30, matkę 
niem. 2.09 do 2I10, Koronę czesicą 21. — 
do 20.75, funt ang. 27.25 do 27.15, B. P, 
27.06, szyling austr. 97.05 do 98.—.

G ie łd a  z b o 2 o w a
Traków, 13 lutego 

Kursa ustalone na  podstawie cen or- 
jsntacyjnych.

od do
Pszenica dworska czerw 

stand. 22.40 22,60
Pszenica b iała słand. 21.75 22.—
Pszenica targowa stand. 21.25 21.50
Żyto dwurskie stand. 14.50 14.<0
Żyto taigowe stand. 14.30 14.50
Owies dworski stand. 12.50 12.75
Owies targowy l f ’00 12.25
Jęczmień targowy 14.00 14.25
Jęczmień targowy 14.40 -1.45
Kukurudza k ra jow i 21.— . 72.—
proso 19.— 20.—
Groch zwykły Jadalny 25.'.— 27 i
Siano słodkie 7—  7 30
Siano średnie 6.— P.30
Siano kwaśną '4.60 5.00
Koniczyna pastewna 7.50 8 ou
Mak mebiesKi i  workiem '48.—  50________
Kminek k raj. czyszczony 165.— 175.-*
YJnu-a ns^enna okr. Krak.

45 proc. 37.00 S300
60 proc. puznańshtf 31 50 32.50

Mąka żvtn!a okr. Krak.
I gat. 0—65 proc. 23.50 23.75
II. g a t  55 proc. sitkowa 17.00 17.50
65 proc. sitkowa 13.00 13.50

Graham pszenny 20.— 30,—
Otręby zyinie 9.40 9.60
Oiręny pszenr“ 9.75 9.30

Ceny orientacyjne wypośrodkowane 
przez kom isję notowań na podstawfo nie. 
oficjalnych transakcji oraz paaazy i po . 
pytu.

Tendencja spokojna, dowozy małe.

Giełda warszawska.
Warszawa 23. II 1934

3 proe. poi. budowlana *
5 proc. po i. inwestycyjna 107'75
4 proc. poi. fnwest. seryjna
6 proc. poi. konwersyjna 57*5 
4 proc. po i. kolejowa 55’
4 proe, poi. dolarowa 68*25 
4 proe. po i. dolarowa 53 75
7 -roe . poi. stabilizacyjna 57*75 
10 proc. po i. koleiowa

W aluty i dewizy
Gdańsk 173-05 P a ry i 34*94*
Holandja 357'30 Praga 21*98
Londyn 27*07 Szwajcarja 171*41
N. Jork 5*33*5 W iedeń
N.Jork Łelegr. 5*33 5 Berlin 210*70

Giełdy zagraniczne

N. Jork
Paryż
Perlin
Amsterdam
O ruksela
Rzym

Pory*
Londyn 
W lork 
Bruksela 
Rzym
Amsterdam
Berlin

Londyn
N. Joi V
Bruksela
Rzym
Znryeb
Amsterdam

5.07*65 
77*46 

12 92 0 
062 

21-Ofi-n 
5860—

20.34*0
14*80*0
3*11*40
72*25*0
27*040

208.32*5
22*83*0

77*10 
15.26 

354*50 
132 95 
490*75 

102223

L o n  J  y n. 23 II, 
Znnreh 16 79*3
Praga 123'—
Budapeszt 2475
Bukareszt 5*20
W edeń 28*62
W arszawa 27*12

Z n r y e b ,  23 II 
W iedeń 73*30
Praga 12*8* 0
Warszawa 58*32*5
Budapeszt
Bukareszt 3*05
Buenos A ires

P a  r y i .  
P raga  
Bukareszt 
W iedeń 
Berlin 
Warszawa

23 II. 
75.10 
15 1.5

603*—

Akcje.
Bank Polski 87.50

D L A  R E K L A M Y
najniższe ceny w noweotw. firm ie

F O T - A B O - R A D
L w ó w , p l .  M a r |a c k i 9 .  tel. 76-56

1 L-borstorum  fotegr. i radiowe. 250
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CO DZIEUK NIESIE 7

2 4
L U T E G O

W.ch. sl. 6 g. 22 m. 
Z_,h. «ł. 16 g. 53 m.

Co ugotować Jutro?
RISOTTO Z BARANINY (na 6 osób).

400 g. tyżu, 400 g. ba, .miny ,2Ct) g. wę­
dzonki. 1/2 łyżki masła, 1 cebula, szozyptę 
papryki, 3—4 pomidory lub 2 łyżki puróe 
zaprawionego, 3 łyżki tartego parmezanu,
4 kostki Maggiego.

Surową baraninę i wędzonkę pokroić 
w mało kawałki, posoliwszy uprzednio 
baraninę i dusić w przykrytym rondlu z 
1/2 łyżką masła, podlewając w m iarę po­
trzeby rosołem, sporządzonym w osobnsm 
naczyniu z  4 kostek Maggiego i 1/4 litra 
wrzątku.

Ilo sparzonych 400 g. ryżu wmieszać 
1 cebulę uprzednio u tartą  i uduszoną na 
biało w 1/4 łyżce masła. (Dla lepszogo 
smaKu można dodać 3 łyżki tartego par­
mezanu). Przygotowany ryż zaiać pozo­
stałym rosołem z  Maggiego kostek bul­
ionowych tak. aby Lvł zaledwie przykry­
ty i gotować na wolnym ogniu 40 m inut 
(lub w piecyku 30 minut.). Gdy mięso 
miekkie, zmieszać z  ugotowanym ryżem, 
dodać s-czyptę papryki oraz przetasowa­
ne pomidory, całość włożyć do wysmaro­
wanego masłem rondla, posypać tartym  
parmeznnem i zalawszy sosem z mięsa, 
-wstawić na 10 m inut do gorącego pisca,

(x).
— o—

R o z k ła d  lotów
mnżny do 28. II. 1934.

KRAKÓW _  WARSZAWA
( c o d z ie n n ie  także w  n ie d z ie l3)

1 o. 12.50 Kraków A. p. 10.20
V p. 14.40 Warszawa | o. 8.30
0  Ijnzd autobusu w Krakowie: Biuro 

LŁL LOT". Szpitalna 32 godz. 12.05 — 
Odjazd ifutobOsu w W arszawie: Hot ?l
Polonia, Al. Jerozolimskie 39. godz. 7.50.

KRAKÓW — KATOWICE 
(Poniedzia łk i ,  środy i  p iątk i)

' o. 13.1.0 Kraków A p. 10.25
v  p. 13 50 Katowice | o. 9.45

■ Ujazd autobusu w Krakowie; PLL.
(O i'“ , Szpitalna 32, godz 12.45 — OJ-

1 autobusu w Katowicach: „Crbis" Dy- 
rckcyjpa 2, godz 9.uO.

rw a ^ a : Za względu na warunki lo­
kalne, godziny odjazdu samochodów mo­
gą ulec zmiania. O scisf/ch godzinacu 
odjazdu pasażerowie informowani są w 
biurach PLL. ,,LOT“.

K rzy k  wśród nocy
na trzecim  mcrście

Kraków, 24 lutego 
W dniu wczorajszym o godz. 0.45 we­

zwane zostało pogotowie ratunkowe nad 
Wisłę obok trzeciego mostu, do nieja­
kiej Jazdan Karoliny, lat 20, bez zajęcia 
I stałego miejsca zamieszkania, która 
chciała popełnić samobójstwo rzucając

się w nury Wisły.

Została ona wyratowana przez jakie 
goi mężczyznę. Lekarz pogotowia po 
udzielaniu pierwszej romocy odwiózł 
desperatkę do szpitała Św. Łazarza. Po­
wody zamachu nlemane

S trza ły za w łam yw aczem
Lwów, 24 lutego.

(t) Donoszą nam z Sambora: W  nocy

Rozpraw a Cybulskiego
na w ielkiej sali

Odjazd p o c i ą g ó w  z  K r a k o w a
Do Warszawy: 8.15 11.20 15.85 17.42

21.31, 22.25 2310.
Do Lwowa: 0.10 0 52 7,50 8.58 11.45

13.22 19 07 23.30.
Do poznania: 5.30 8.15 11.50 20.25 22 25
Do Kat°wiO; 5.30 8.15 7.00 9.05 11 50 

14.00 10 40 18.18 20.25 22.28.
Do Zakopanego: 1.12 8.05 10.17 16.30.
Do Oświęcimia: 5.15 13.40.
Do Wieliczki: 6.45 8 25 10.00 11.50 13-07 

15.05 17.50 19.15 21.50. '
Cyfry tłustym  drukiem  oznaczają po 

ciąg pospieszny.

Dyżury nocne lekarzy: dr. Gotlieb Da­
wid — Dietla 68, (tel. 128-52) dr. Marcin­
kowski Włodzimierz — Podwale 1. —  
(tel. 123-60), dr. Piotrowski Kazimierz — 
Długa 60 (tel. 149-58), dr. Suhonberg Mar- 
Ja — plac  Zgody 7. (tał. 182-58).

Dyżury nocne aptek. W Krakowi >: 
Apteka pod Białym Orłem — RynaK A.B. 
45, Apteka — Łobzowska 6. Apteka poi 
Świętą Kingą — Grzegórzecka 9. Apteka 
pod Złotym Lwom — Długa 4. Apteka 
pod Murzynem — Krakowska 19. W Pod­
górzu: Apteka pod Koroną — Rynek 9.

REPERTUAR 
T” ATRU IMIENIA J. SŁOWACKIEGO

Sobota 24- 2. , Ładna historja.“
Niedziela 25. 2. popoł. ..Ach ten stary 

w arjat" (Ostatni gość. występ A. Fertne- 
ra) wiccz. ..Ładna historja".

REPERTUAR KINOTEATRÓW
ADRIA: „Parada rezerwistów" (Man- 

kiewi-czćwna - Dymsza).
BAGATELA: „Buster Keaton jako pro 

fcsnr w kabarecie".
APOLLO: „Piękny jest św iat" (Mauri- 

ce C hetalier i Jacuueline France)
ATLANTIC: ,,IIalka- (Kiepura).
KINO DOMU ŻOŁNIERZA.: Przedziw­

ne kła mis. w o Niny Petrówny
MUZEUM: „ B u s t e r  ja k o  p o śre d n ik " .
PROMIEŃ: „Blond Venus‘‘.
SŁONKO: „Wielkomiejskie cienie".
SZTUKA: ..Katarzyna W ielka" (El-

Lwów, 2<ł lutego, 
(s.) Jak się dowiadujemy, rozprawa 

przeciw mordercy Scheffówny Cybul­
skiemu, toczyć się będzie w poniedzia­
łek i wtorek, nie jak dotąd było prze­
widziane w sali 40 na drugiem piętrze, 
lecz na wielkiej sali pierwszego piętra- 

Co wpłynęło na znranę małej sali 
na wielką, w to nie wchodzimy. Tem- 
samem rozprawie przysłuchiwać się bę­
dzie mogła większa liczba publiczności- 
Na rozprawę przygotowano około 300 
bidetów, to też popyt na nie już w dniu 
wczorajszym był nader gorący. Zjawiły 
się w sądzie przeróżne ,.delegacje“; 
proszące o uwzględnienie ich próśb i 
przydzielenie im większe] ilości biletów. 
Chcemy jednak wierzyć, że najdrażliw­
sze momenty rozprawy ze względu na 
niezdrowa „propagandę1* toczvć się bę­
dą nizv drzwiach zamkniętych.

Obok adw. dr. Balken-Neumanna 
nodiał sie obrony Cybulskiego adw. dr- 
WohlfelJ-

Tak s:e składa, że w salach sądo*

źbieta Bergner i Douglas Fairbanks). 
ŚWIT: ..Biały wódz".
UCIECHA: ..Niewidzialny człowiek". 
WANDA: „Miljon na ulicy".

KRONIKA KULTURALNA 
,.Ładna nistorja“ , komedja Flers‘a 1 

Caillavet‘a ukaże się dziś w sobotę, w 0- 
pracowaniu atenicznem Dyr. Juljusza O- 
sterwy, w oprawie m alarskiej prof. K. 
Frycza. W rolach głównych wystąpią, pp. 
Dyr. Osterwa, Kosmowska, Ludwiżanka, 
Karbowski, Nowakjwski, oraz pp.: Gra- 
nowska, Klońska, Romowioz, Cyprian, 
Pągowski Sanowski,

Otto Macha 1 Ada S an  w operze W a­
g n e ra  , Tanhduser". Opera Krakowska da­
je. w poniedziałek 26 bm. dzieło R. Wa­
gnera „Tanhauser", w opracowaniu mu- 
zycznem dyr. B. Wallek-Walawskiego, sce 
nicznem reż. J 'Stępniowski 3go. W operze 
tej wyrtąpią, gościnnie: znakomity tenor 
Opery Narodowej w Pradze i oper zagra­
nicznych Otto Macha w partji tytułowej, 
oraz świetna śpiewaczka Ada Sari w roli 
Elżbiety.

Z Teatru Domn Żołnierza: W niedzie­
lę 25 bm. na przedstawieniu popołudnio- 
w-eui o godz. 3.30 „Twardowski oa Krze­
mionkach" Kamińskiego z muzyką Kru­
pińskiego i Geigera Na przedstawieniu 
wieczornem o godz. 7.30 „Kebieta, która 
zdradziła" (Pani X) Bissona.

Z Teatru Bagatela: W piątek, sobotę
i niedzielę tj. 2, 3, i 4 marca br. w ar­
szawska operetka „8 30" wystawi operet­
kę Oskara Strausa „Kobieta, kióra wie 
czego chce" W głównych rolach: M a­
kowska, Obarska, Węgrzynówna, Wawrz- 
kowicz, Znicz, Sosnowski, Worch 7akrzew 
ski i inni.

Setna rocznica „P ara  Tadeusza". VI. 
Koło TSL urządza w niedzielę 25 bm. o 
godz. 11 przedpoł. w sali Niebieskiej Do 
mu Katolickiego uroczysty poranek k' 
uczczeniu setnej rocznicy ukończenia P a  
na Tadeusza W prtgrantie przemówienie 
prof. Skoczylasa, Chór Cecyljański i de- 
Klamacja artysty dramatycznego. Woźni 
ka. Wstęp bpzpłatny.

Operetka ,8,33'* w Krakowie Jak już 
donosiliśmy w najbliższych dniach przy­
bywa do Krakowa warszawski zespól zło­
żony z 18 osób z Makowską, (marską, 
Wawrzkowiczem, Zniczem, Węgrzynówną, 
Worchem i inn. Zespół ten odegra ope­
retkę „Kobieta któ^a wie czego chce", 
graną w Wars :awie przez ten zespół 136
razv. •

Doniosłe odkrycie starego dzie ła . Ks.
Józef Krzyszkowski T. J. redakttor krakow 
skiego miesięcznika „Misje Katolickie" 

odkrył niedawno pierwszą polską publi­
kację o misjach znzrrnicznych. Jest to 
książka ogłoszona drukiem w Krakowie 
w 1611 r  w drukarni Jana Szarfenberga, 
której autorem jest ks. Szymon Wysoc­
ki T J. a która nosi tytuł „Nowiny abo 
dzieie dwuletnie z Iaponu y z Chiny 
krain pogańskich nowego świata".

KOMUNIKATY
Rekolekcje wielkopostne w Krakowie 

Z naralji św. Salwatora (na Zwierzyńcu).

wych przy ul- Batorego toczą się ODec- 
nie dwa masowe procesy, a to proces 
„dziedziców** aźwinogrodzkich i pro­
ces >,parcelaćyjny“.

W jednym i drugim procesie wystę­
puje poważna ilość świadków. Rozpra­
wa ,,dźw:nogrodzka“ przeniesiona zo­
stanie z sali wielkiej na inną salę.

z środy na czwartek o godz. 3-ej natk.iąl 
się wywiadowca Terkiewicz na złodzie­
ja, wynoszącego łup ze sklepu firmy 
„Bata" (Kopernika 3), który uciekając 
przed wywiadowcą, porzucił łup i 
strzelił w kierunku ścigającego go wy- 
wywiadowcy dwa razy. Wywiadowca 
również oddał kilka strzałów, jednak 
sprawca, korzystając z ciemności nocy 
zbiegł ń

Jak stwierdziła policja, sprawca wła­
mał się do sklepu przez kraty od pod­
wórza i zabrał 1 maszynę do pisania I 20 
par obuwia, które w całości pozostawił 
na podwórzu. Nadto ten sam sprawca 
dostał się do lokalu kupieckiego Tow. 
K.edytowego, lecz nic nie znalazł.

Katastrofalny pożar pod Lw owem
Lwćw, 24 lutego.

(t) W dniu wczorajs^j- ,n w południe 
w Zarudcach w pow. lwowskim., wy­
buch! pożar, który strawił 4 gospodar­
stwa. Mianowicie ogień wybuchł 
w zabudowaniach M. Kuźmińskiej, po­
czerń rozszerzył się na sąsiednie domy 
Julji Łopatki, Aleksandra Gnopa i Teo­
dora Fedyny.

Wszystkie budynki spłonęły do­
szczętnie. Szkoda w jUtoI i kilka tysięcy

K U R J S R  m m m m
w ychodzi w n edzielę

w  o b ję to ś c i  22 str.
łącznie z dodatkiem literacko-nankowyin
Wszędzie de n a b y c ia . LK. WŁ.

C e n a  e g z .  15 r r .

Nauki rekolekcyjne dla niewiast rozpocz 
ną się 2& bm. j  god:. 6 wieczór. Nauki 
rekolekcyjne dla mężczyzn rozpoczną się 
w niedzielę 4 m arca br. po nabożeństwie 
pasyjnem o godz. 4 popoł. Nauki wygłosi 
znany m isjonarz O. Czesław Małysiak 

Salwatorjanin z Trzebini. Z paraljl św. 
Krzyża. W dniach od 2o bm. do 4 marca 
br. odbędą się rekolekcje dla parafjan ś.v; 
Krzyża dla zarządów i członków Chrze­
ścijańskich Związków Zawodowych oraz 
dla członków Bractwa św. Krzyża. Nauki 
rekolekcyjne wygłosi ks. Superior Szym- 
bor (ze Zgromadzenia Misjonarzy na Stra 
domiu.) Początek rekulekcyj 25 bm. o 

godz 4 popot. następnie codzień o godz. 
7 .wieczór nauki rekolekcyjna i błogo­
sławieństwo Najświętszym Sakramentem 
Spowiedź w sobotę 3 marca br. od godz 
5 wieczór. Komunja św, wspólna w nie­
dzielę 4 marca br. o godz. & rano.

Rekolekcje mieszczańskie dla pp. kup 
ców, przemysłowców i rękodzielników od 
będą się staraniem  Sodalicji Mieszczań­
skiej w Krakowie w czasie oa 26 lutego 
do 4 m arca br. w kościele Ou. Kapucy­
nów przy ul. Loretańskiej 11. Nauk re­
kolekcyjnych udzielać będzie O. Czesław 
P r  -inciał OO. Kapucynów.

„Znaczenie radości w wychowaniu." 
Pod powyższym tytułem wygłosi ks. dr. 
Andrzej Krzesiński doc. U. J. odczyt w 
dniu dzisiejszym o godz. 7 wieczór w sa­
li Kopernika U. J. WMęp 50 gr. akade­
mie1--i 2f) prr

W ielką zbiórkę odzieży urządzają So- 
dalicje M ariańskie Akademlczeu 1 Aka­
demików jutro w niedzielę między godz. 
2- a 5 popoł Odzież przeznaczona jest dla 

biednych i - bezrobotnych pozostających 
pod 'opieką Arcyb. Komitetu Ratunkowe­
go. Zbierający będą zaopatrzeni w legi­
tymacje ł odznaki.

Posiedzenie Krakowskiego Oddziału 
Polskiego Towarzystwa Historycznego 
odbędzie się dziś w sobotę o godz. 18-ej w 
sali Sem inarjum  Języka Polskiego 'u l-  
Gołębia 20). Na porządku dziennym od­
czyt dyr. Józefa Siemieńskiego: „Polity­
ka sejmowa Stefana Batorego."

14-sty Zjazd psychiatrów w Krakowie 
odbędzie się w czasie od 19 do 21 maja 
b roku.

W ystawa krajowa snrowców włókien­
niczych w Krakowie. W  najbliższym cza
-■io otw artą 7i°tanic A Krakowie wielka 
wystawa m ająca na celu zobrazowanie 
stanu kraiowej wytwórczości surowców i

złotych. Jak stwierdzono, ogień wy­
buchł wskutek wadliwej budowy komi­
na w mieszkaniu Kuźmińskiej.

Wykolejsnie s; ę pociągu
Tarnów 22 lutego.

Wczoraj na stacji w Pleśnej z powodu 
fałs’ywego nastawienia zwrotnicy wyko­
leiły się dwa wagony-cysterny pociągu to 
warowego Nr. 662, i zatarasowały drogę 
Pociąg ratunkowy z  Tarnowa przywróci) 
ruch normalny w krótkim  czasie.

przetworów włókienniczych. Wystawa u-- 
rządzona będzie przez Towarzjstwo Prze 
myslu Ludowego i przez Towarzystwo 
Lniarskie w Krakowie przy poparciu 
władz państwowych oraz samorządu tery 
torjalnego (Izba Rolnicza i Izba Przemy- 
słowo-Handlowa w Krakowie). W ystawa 
obejmie produkcję i przerób lnu, konopi 
wełny itp.

A u d y c je  r a d io s ta c ji 
k r a k o w s k i e j

Sobota 24 lutego 1934 r.
7.U0 — 8.00 Audycja poranna z W ar­

szawy. 11.35 Program  na dzień bież. 11.40
Codz przegl. pracy polsn. z Warszawy. 
11.50 Wiadom. bieżące. 11.57 Sygnał czauu 
hejnał z  Wieży Marj. 12.05 Koncert z W ar 
szawy! 15.25 Transm isje z  Warszawy, lc.55 
Kronika harcerska. 16.00 Audycja dla cho­
rych ze Lwowa. 16.40 — 17.50 Transm isje 
z Warszawy. 17 50 „Na czasie". 18.00 Re­
portaż z Warszawy. 18,20 Chór Dana (pły 
ty.) 18,35 Transm isja z Warszawy. 19.00 
Program na dzień nast. 19.05 ,,Co słychać 
w swiecie" w opr. dr. J. Reguły wice- 
sekr. U. J. 19,20 Rozmaitości. Transm i­
sja z Warszawy. 19.43 'Wiadom. sport, lo­
kalne 19.47 — 23.05 Transm isje z W arsza 
wy. 23,05 — 24.00 „Kukułka W ileńska" z 
Wilna.

K R O N I K A  L W O W S K A
REPERTUAR TEATRÓW MIEJSKICH 

TEATR WIELKI
Sobota 24. 2. g. 12 w poł. W arszawski
Teatr dla dzieci, g. 7,30 „Rodzina" Abor
12).

TEATR ROZMAITOŚCI
Sobotą 24, 2. g. 7,30 „Towariszcz" Abor
13.

REFERTUAR KINOTEATRÓW
ATLANTIC: „Parada rezerwistów"
APOLLO: „Przybłęda" Ina Benita.
ADRIA: .Dzwonnik z Notre 'Dam".
CHIMERA: „Zakazana melodja" (Jose 

Mojika)
COLOSSEUM: „Złote sidło" (Rewja „O- 

statni uśmiech".
CASINO: „Rendez vous w W iedniu".
GRAŻYNA: „Panienka i m iljon" „Gwiaz 

d ;ista  eskadra" i rewja.
KOPERNIK: „Piękny jest świat" i Ty­

godnik Param ountu.
MARYSIEŃKA: „Piękny jest świat" l 

Tygodnik param ountu.
MIRAŻ; „Królewski kochanek.1
MUZA: „Buster Keaton nawarzył piwa".
PAŁACE: Piccaver i Szoko Sznkall w

„Przygoda na Lido".
PAN: ..Rozkoszna przygoda" oraz rewja.
PASAŻ: „Dziwolągi" oraz Flip i Flap.
RAJ: „Papryka" Irena de Zilahy.
SŁONCE: „Flip i Flap w legji cudzoziem­

skiej" oraz rewja
STYLOWY: „Zapomniana melodja" oraz 

rew ja .,
ŚWIT: ..Mężczyźni w jej życiu**.
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t  TEATRU ROZMAITOŚCI -

T o w a r  =  s f e C *
K o m e d ) a  w  4 a k ta c h  J .  D e v a ) ’ a , p r z e k ł a d  B .  G o rc zy rts ic le g o

Lwów. 2-4 lutego.
Bardzo mitv wieczór. Znów Jedno 

przedstawienie, które przypomina naj­
lepszą tradycję teatru lwowskiego, za­
równo pod względem gry artystów, 
jak i doboru sztuki

„■Towariszcz komeaja znanego 
już we Lwovńe autora Deval‘a choć od­
ia ega .od szablonu współczesnego teat­
ru francuskiego, obrabiającego nie­
zmiennie tem aty psychologiczno  ̂- 

seksualne i tradycyjny trójkąt małżeń­
ski. posiada jednak wszystkie cechy 
typowo francuskiej komedji. Już to 
Francuzi to m istrzebez Konkurencji w 
dziedzinie teatru, a wśród nich Deval — 
m ajster pierwszorzędny- Bardzo czę­
sto w fiancuskich sztukach doskonała 
budowa i mistrzowska forma każe nam 
zapominać o błahej banalnej i zwyide 
mało psychologicznie pogłębionej treś 
c:. Jednak Deval autor ,.Mademni5elle“ 
i „StefkaT należy do tych nielicznych 
obecnie wyjątków, które poza mi’ 
strzowskiein wycyzelowaniem formy, 
poza świetnem opanowaniem sceny, 
mają ambicję psychologicznego po­
głęb enia treści, choć może nie zawsze 
im się to uaaje

Tematem ..Towariszcza", są przy- 
goay ,,białej“ emigracji rosyjskiej w 
Paryżu. Tem at dla przeciętnego Pary- 
żanina. ciągle jeszcze pociągający swą 
„egzotyką1*- Rosjan znał przeważnie teo 
retycznit z powieści Dostojewskiego 
lub Tołstoja, a dopiero praktycznie za­
poznał się z rosyjskim ,,sfinksem“ w 
ostatnich kilkunastu latach, gdy d d P a­
ryża nadciągnęła dumnie rzesza ,,bia­
łe j“ emigracji. Lecz mimo tak bliskie­
go współżycia, rosyjski sfinks dla men 
talności Francuza nic nie stracił ze 
swej tajemniczości i swej egzotyki. Po­
znał ich tylko powierzchownie, uderzy­
ły go i zaciekawiły jedynie zewnętrz­
ne przejawy ich odrębnej psychiki- Rów 
nież i Peval poprzestał na tej powierz 
chownej znajomości cusz” 'rosyjskiej, 
nie zdoławszy je1 zgnębić. Jego Rosja­

nie używają oczywiście Ciągle słowa 
,,i.iczevo“» żegnają się przed ikoną, 
piją wódkę, iluką kieliszki, śpiewają ro­
manse cygańskie i miewają napady me­
lancholii- Jednem słowem są tacy, jaki­
mi ich widzi przeciętny Francuz na 
emigracji. A że mimo to nie są m ario­
netkami, nie są ludźmi papierowymi:, 
to już zasiuga wielkiego talentu sce­
nicznego Becala i jego zdolności za- 
sugestjonowai.ia i porwania widza.

Istotnie, oztuki jego słucna siy z ru j 
zywszem zainteresowaniem i prawdzi­
wą rozkoszą. Mistrzowska forma spra­
wia, że wszystko wydaje się logiczne i 
uzasadnione. Niema tam  ani jednej 
sceny, którąby można wykreślić, ani 
jednego zbytecznego słowa- W  sce­
nach poważniejszych, poniekąd drama 
tycznych, ani krzty  sztucznego pato­
su. lecz oddanie prawdy życiowej z ar­
tystycznym, szlachetnym umiarem, za 
kropionym tradycyjną, lecz szczerą 
łezką sentymentalną- W  innych znów 
scenach żywiołowy, słoneczny humor 
i błyskotliwość dowcipów porywa wi­
downię i zmusza do oklasków przy 
otwartej kurtynie. Naprawdę pierwszo-

Z SALI ODCZYTOWEJ

«Jalka polityczna Łu ży c
w  dobie powojennej
Kraków, 24 lutego.

Staraniem Akademickiego Towarzy­
stwa Słowianskieg o w ubiegły wtorek 
p. Paweł Nowotny, Serb Łużycki, wy- 
głosił odczyt o najżywotniejszych za 
gadnieniach swego narodu. W doskonale 
przemyślanym referacie przedstawił pre­
legent historię walki poliiycznej Łuży­
czan i omówił ich program narodowy.

W śiodku prawie terytorium niemiec­
kiego, w Saksonji egzystuje najmniejszy 
naród słowiański, o kiórym ogół wie b. 
mało, Łużyczanie. Naród ten znajdujący 
się od tysiąca lat w niewoli niemieckiej, 
oderwany od reszty słowiańskiego świa­
ta, skazany na ustawiczne prześladowa­
nia, potrafił jednak zachować swój ję­
zyk i poczucie naiodowej odrębności 
Wytworzył nawet własną kulturę. Nie 
umiał jednak zorganizować się. Tu leży 
tragedja tyęh resztek rdzennych miesz­
kańców, najbardziej na zachód wysunię­
tego obszaru słowiańskiego. Gdyby bo­
wiem Łużyczanie potrafili w okresie 
przedwojennym wytworzyć jakąś zwar­
tą organizację polityczną, może na kon­
gresie pokojowym uzyskallbv choć na­
miastkę praw narodowych, przysługują­
cych innym mniejszościom.

Nie otrzymawszy własnych szkól.

pozbawieni katolickich księży łużyckich 
skazani zostali na powolne germanizowa 
nie. Wszelka działalność o celach kultu­
ralnych uważana była przez czynniki 
rządzące za irredentę. Zagłada Łużyc 
stawała się nieunikniona. Stan zmienił 
się chwilowo na lepsze po przewrocie 
hitlerowskim. Deklaracja Hitlera o sto­
sunku rządu narodowego do mniejszości 
obudziła u Łużyczan nowe nadzieje. Nie­
stety deklaracja deklaracją, a prześlado 
wania metylko nie ustały, lecz nawet 
wzrosły na sile, czego dowodem zamy­
ka? ie organizacyj oświatowych i zawie­
szenie pism łużyckich.

Program narodowy Łużyczan ma 
charakter defensywny. Jest on walką o 
utrzymanie języka i zdobyczy kultural­
nych, ciągłą walką, trwającą od tysiąc­
lecia, której przerwać nie można, bo 
równałoby się to zrezygnowaniu z god­
ności narodu, równałoby się wchłonięciu 
Łużyczan przez żywioł germański. Czy 
naród ten nie znuży się k i e ? Czy ta 
150 tysięczna garstka oprze się 65 milio­
nowej przemocy niemieckiej? Miejmy 
nadzieję, że tak. Słowianie reprezentują 
tak wielkie siły żywotne, że zmóc ich 
niełatwo.

— : o :—<

b. i t .  a iy iU .,t k n u lkl U. J. K.

T A D E U S Z  S Z A N IA W S K I
i '  lekari-oen ty jtj '  “  411

•rd. Lwów, ni. Piłludgkiiga 11 a, tal. 75-99.

rzędna, doskonała sztuka, którąby mo­
żna postawić naszym komediopisarzom' 
za wzór, jak pisać'na scenę należy -

Dawno już nie Widziałem tak świet­
nie zgranego zespołu, jak na onegdaj- 
szej ptemjerze- Słowa najwyższej po­
chwały należą się przedewszystkiem 
czołowej parze p- Strachockiemu i 
Dziewońskiej, w rotii Księcia Uratje- 
wa i jego żony Tatjanny, z domu 
Wielkiej Księżniczki.

Chyba autor nie mógł sobie wyobra­
zić lepszego inteipretatora roli car­
skiego generała, zmuszonego w Pa • 
żu do pracy zawodowej, od p. S tra- 
chockiego. Ten świetny artysta  potra­
fił swej kreacji nadać cechy takiej praw 
dy życiowej, że grą swą oparta na zna 
joinuści psychiki rosyjskiej, uzupełnił 
i udoskonalił me dość może realnie za­
rysowana przez Devala postać* W a­
runki zewnętrzne do tej roli posiada 
znaKomite- Te sam e słowa uznania za* 
stosować można i do p- Dziewońskiej 
Wdzięk, połączony z dostojną_ szlarhet 
nością urodzonej Wielkiej Księżniczki, 
okazywaną nawet w roli pokojówki, do 
skonałe zrozumienie rosyjskiej psychi­
ki, bajeczna swoboda i naturalność gry, 
złożyły się na całość tej kreacji, stoją­
cej na barazo wysokim poziomie a r  
tystycznym. Kapitalna posiać posła 
socjalisty i oankiera Arbeziata stwo­
rzył p. Leuwa- W grze jego mc nie by­
ło szarży, a tyłe szczerego humoru, że 
teatr cały ryczał ze śmiechu.

Niezawodny Jak zwykle BiałoszczyA1 
ski odegra} całkiem dobrze dość trudną 
role komisarza - rowaryszcza. Do rego 
poziomu zastosował się cały pozosta­
ły zespól, a mianowicie pp. Krzywicka, 
Matusiakówna, Guttner (wyjątkowo 
tyrtf razem szarżował), Przysławski, 
Tatarkiewicz, Czajkowska, Niczewska 
Połoński i Kordowsk'.

Publiczność, szczelnie zapełniając? 
teatr, bawiła się znakomicie.

H ŁUBIEŃSKI.

NASIONA w a rzy w n e , kwiatowe
i g o s p o d a rc ze  poleca

L w ó w , Rutowskiega 3.
C ennik  n a  ± q d an ie  

, w y sy łam  b e z p ła tn ie .

Doniosła uchwała
w  s p r a w ie  s c h r o n y  p r z y r o d y  I T a t r z a ń s k i e g o  P a r k u  N a r o d o w e g o

Kraków, 24 lutego.
Na zebraniu Delegatów podpisanych 

Stowarzyszeń Związkowych Ligi Ochro­
ny Przyrody w dniu 21. II. 1934 uchwa­
lono zwrócić się do Rządu Rzeczypospo­
litej i Posłów i Senatorów Rzeczypospo­
litej z prośbą, by w interesie kultury i

0 tych, co w ygrali.
Jak już donosiliśmy, w ostatnim  dnia 

ciągnienia pierwsżej klasy główna wy­
grana 100 >100 zł. padła na n u m ir 91.353, 
zakupiony w Warszawie. Szczęśliwym po­
siadaczem całego losu był o. P. B., w ła­
ściciel fabryki wieńców metalowych. Tym 
razem zatem ślepy los wybrał człowieka 
stosunkowo zamożnego, któremu -znaczna 
gotówka pozwoli rozwinąć interes i wznio 
cnić działamość przemysłową.

Ciekawe natom iast były dzieje losu 
nr. 15231, na który padło kilkadziesiąt ty­
sięcy. Ćwiartka tego losu była w posia­
daniu młodej dziewczyny z  malej wioski 
koło Tomaszowa Rawskiego. Julka było 
jej na imię. 'Widziała raz we śnie nu- 
,,.er i to całkiem -wyraźnie. Zapamiętała 
go dokładnie: 15231. Opowiedziała o tern 
we wsi i starsi poradzili jej, by kupiła los 
tego num eru. Przypadek zrządził, że los 
bvł jeszcze niesprzedany i enajdował «ię 
w jednej kolekturze w Sosnowcu. Julka 
kupiła tę ćwiartkę, głęboko przekonana, 
że wygra. I rzeczywiście wygrała Sen 
sprawdził się.

Kilkanaście tysięcy wygrał również 
pewien młody warszawski urzędnik ban­
kowy. Kolektor zadyszany przyszedł do 
niego do mieszkania zaraz z rana z rado­
sną nowiną. Młodzieniec leżał jeszcze w 
łóżku, a usłyszawszy o swojej wygranej, 
odwrócił się na drugi bok, mrucząc: ..Je­
śli wygrałem, to mogę się dziś wyspać
1 ni'3 iść do biura14, ( ih

nauki polskiej zechcieli:
1) Uchwalić jak najprędzej Ustawę o 

ochronie przyrody, której projekt Rząd 
przedstawił Ciałum Ustawodawczym,

2) aby pierwszym aktem prawnym, 
wydanym na podstawie tej ustawy było 
stworzenie Parku Narodowego w Ta­
trach.

Liga Ochrony Przyrody w Polsce,

Oddział w Krakowie, Małopolskie T-wo 
Łowieckie, Oddział w Krakowie, Oddział 
Zakopiański Pol. T-wa Tatrzańskiego, 
Polskie Towarzystwo Wędkarskie, Za­
rząd Główny Polskiego T-wa Tatrzań­
skiego, Muzeum Etnograficzne w Krako­
w i ,  T-wo Myśliwskie im. św. Huberta 
w Krakowie, T-wo Ogrodnicze w Kra­
kowie, Krakowski Oddział Polskiego 
T-wa Botanicznego, Krakowski Oddział 
Polskiego T-wa Przyrodników im. Ko- 
perniKa, Sekcja Ochrony Gór, Pol. T-wa 
Tatrzańskiego, Związek Opieki nad 
zwierzętami.

£la popieranie rolnictwa w Małopolsce
Wschodniej

W y d z i a ł y  p o w ia t o w e  u c h w a l ił y  23 4 ty s ię c y  z ł o t y c h
(g) Jak informuje Lwowska Izba RM. 18. Rawa Ruska 20.038 zl

nicza preliminarze budżetowe Wydziałów 19 Rzeszów 18.151 Zł.
Powiatowych na popieranio rolnictwa na 20.' Rudki 16.432 H
rok 1934/35 uchwalone przez komisje roi 21. Sambor 25.702 zł
ne w poszczególnych powiatach przedsta­ 22. Sanok 22.356 zł
w iają się następująco: 23! Sokal 29.785 zł

- 24. Tarnobrzeg 13.841 zł
województwo lwowskie: 25. Turka 10.250 zł

1. Bóbrka 13.336 zl 26. Żółkiew 9.006 zł
2, Brzozów 11.720 zł Razem 441 212  zl
3! Dobromil 
4. Drohobycz

8.852 zl 
31.335 zł Województwo tarnopolskie:

5. Gródek Jagielloński 15.187 zl l. Brody 4.508 zl
6. Jarosław 16.035 zł 2. Brzeżany 19.605 zł.
7. Jaworów 10.460 zl 3. Buczacz 14.U18 zł
8.’ Kolbuszowa 8.854 zł 4. Borszczów 10.615 zł
9. Krosno 19,500 zł 5 Czortków 10.920 zł

10. Lesko 11.166 zł 6. Kamionka Strum. 13.085 zł
11. Lubaczów 12.576 zł 7. Konyrzyńce 13,908 zł
12. Lwów 34.700 zł 8. Podhajce 15.555 zł
13.’ Łańcut 15.731 zł 9. Przemyślany 11 239 zł
14. Mościska 7.780 zł 10. Radztechów 14.187 zł
15. Nisko 18.84H zł 11. Skałat 18 .170 zł
16. Przemyśl 22.635 zł . 12. Tarnopol 18.855 zł
17. Przeworsk 19.076 zł 13. Irem b jw la 11.497 zł

14. Zaleszczyki 15.583 zl
15. Zbaraż 12.867 zł
16. Zborów 18.527 zł
17. Złoczów 18.197 zł

Razem 241.637 zł
Województwo stanisławowskie:

1 Dolina 22.786 zł
2. Ilorjdenka 29.529 zr
3. Kałusz 23.025 zł
4. Kołomyja 18.351 zł
0. Kosów 17.189 zł
6 Nadwórna 28.389 zł
7. Rohatyn 16.906 zł
8. Stanisławów 18.950 zł
9. Stryj 12-203 zł

10. Śniatyn 11.712 zł
11 1 tumacz 15.223 zł
12. Żydaczćw 9.436 zł

Razem 223.701 z!
We wszystkich trzech województwach 

Małopolski Wschodniej preliminarz wy­
nosi około miljon złotych (ściślej 913.550 
zł). — W jakim  kierunku potoczy się to 
popieranie rolnictwa o tem dowiemy się 
nieco później.

— .0 —

rozpowszechnienie 
słowa drukowanej# 

Dostawiło reklamę pra­
sową na naczelnem miejscu 

w działalności reklamowej. Po­
twierdza to przemysł i handeł tych 

krajów, g-dzir reklama najświetnjej 
się rozwinęła t. j, Zachodu i Ameryki. 

^  12927
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„wielka Azja w  pochodzie
Propaganda za  zjednoczeniem  „W ie lk ie j A “ Ji”

Skłócona i powaśniona Europa za­
przątnięta jest własnemi troskami i obo­
jętnie przechodzi do porządku nad do­
niosłem] wydarzeniami, które kiedyś za' 
ważą na jej losach. Do tych wydarzeń 
zaliczyć należy zakończoną w tych 
dniach

panazjatyckii konferencję,
( tóra obradowała w Dajrenie. Praw>e 
bez echa w Europie przeszły uchwały 
konferencji, która była jednym z frag­
mentów walki Japonii o supremację na 
Dalekim Wschodzie. Wszystkie praw!e 
miejsca w prezydium oraz główne refe­
raty w komisjach kongresu objęli japoń­
czycy. Z icn też inicjatywy przyjęta z ?- 
stała rezolucja, przewidująca ponowne 
zwołanie wielkiej konferencji azjatyckiej 
do Dajrenu w początkach 1935 r. Kon­
ferencja ta ma b y ć  zwołana pod nasłem 

„Azja dla azjatów" 
i już w najbliższym czasie podjęte zosta­
ną przygotowania organizacyjne, zmie­
rzające do tego, aby udział w konfe 
rencji wzięły nietylko wszystkie bez 
wyjątku państwa kontynentu azjatyc­
kiego i sąsiednich wysp, ale również t 
wszystkie kraje Dalekiego Wschodu.

Przyszłoroczna konferencja panazja- 
tycka reprezentować więc będzie istot­
nie groźną dla Europy doktrynę. Dla zła­
godzenia wrażenia, jakie wywołać mu­
szą uenwały tegorocznej konferencji dai- 
reńskiej, w  motywach rezolucji, przyię- 
tej przez kongres, podkreślono, że zadi- 
niem konferencji przyszłorocznej będzie 
tylko „luźne" przedyskutowanie szeregu 
zagadnień gospudarczyc hi kulturalnych. 
O sile w p ły w ó w  Japon ji na Konterene.il 
ego 'ocznej św ia d c z y  fakt pow o łan ia do 

ty c ia
stałe) komisji panaziatycklej pod

przewodnictwem delegata Japonji.
Głownem zadaniem komisji panazjatyc- 
kięj na najbliższą przyszłość będzie pod­
jęcie propagandy we wszystkich krajach 
kontynentu azjatyckiego za zjednocze­
niem Wielkiej AzjL

Szereg mówców na konferencji pod­
kreślił, że naczelnym nakazem poszcze­
gólnych państw azjatyckich winho być 
utworzenie ścisłego bloku gospodarczego, 
któty stanowiłby potężną przeciwwagę 
dla chaosn gospodarczego, jaki zapano­
wał w Europie 1 Ameryce. Ale nie bra­
kło również bardziej radykalnych człon­
ków Konferencji, którzy domagali się 
utworzenia blrv.u politycznego pod 
zwierzchnictwem Japonji, co umożliwi­
łoby całkowite wyzwolenie się z pod 
jarzma „zgniłej kultury europejskiej"

Supremacja Japonji na konferencji w 
Dajrenie wyzyskana została przez dele­
gację tego państwa lardzo sprytnie w 
tym celu. aby scementować rozproszko- 
wane dążenia wszelkiego rodzaju organ5- 
zacyj rewolucyjnych w Azji.

Uchwały konferencji w Dajrenie są 
niezwykle znamienne, gdyż świadczą o 
zbliżającym się starciu między rasą żół­
tą 1 białą. Lata kryzysu, które odbiły się 
ze wszechmiar ujemnie na sytuacji go­
spodarstwa światowego wzmagły pro­
dukcję i eksport Japonji. W niektórych 
dziedzinach jak np. we włókfenniciwe. 
a w szczególności' w przemyśle baweł­
nianym i sztuczno - jedwabnym stała się 
Japonia pierwszym producentem świata. 
Ale 1 w całym szeregu Innych dziedzin 
produkcji przemysłowej Japonia jest bez 
konkurencyjna. Jeśli tajemnicza potęga 
żółtego wschodu nie stawała dotychczas

przed nami w całej swej grozie, to może 
jedynie dlatego, że Japonja stanowi pod 
względem liczby ludności tylko drobną 
cząstkę kolosa azjatyckiego. Z chwilą 
jednak, gdy raczynają się dokonywać 
na całsm olbrzymim kontynencie azja­
tyckim głębokie przemiany wewnętrzne, 
z chwilą. gdv pod kierownictwem dneho- 
wen, Japonji zaczyna powstawać wielka 
wspólnota ludów azłatyckłch. niebez­
pieczeństwo sta?e się dla Eurooy I Ame­
ryki bardziej bliskie i dotykalne.

Wielki proces przeobrażeń gospodar­
czych. politycznych i spotecznych ozna­
cza. iż metody dumpingu japońskiego i 
uprzemysławianie obejmą wszystkie 
kraje olbrzymiego kontynentu. Europa, 
abv przeciwstawić się tym groźbom za­
czyna industrjalizować swe kolonje: 
Anglja - Indje, a Holandja — Jawe.

Kam.

Ameryka gromadzi złoto
Jak donoszą z Waszyngonu. w ciągu 

ostatniego tygodnia import złota do 
skarbca państwa osiągnął sumę stu m.l- 
jonów dolarów

W obecnej cnwili znajduje się w po 
siadaniu rządu Stanów Zjednoczonych 
zapas złota ogólnej wartości 7.2 mll'at-

dów dolarów.
Jest to najwyższa Ilość złota, laka 

kiedykolwiek w historii świata nagro­
madzoną była w posiadaniu jednego pań 
stwa — a stanowi ona więcej niż jedną 
trzecią całego światowego zapasu złota.

(r)

U d zia ł Czechosłowacji
w  Challenge 1934

Jak donoszą z Pragi, w tegorocznym 
Challenge, organizowanym przez Polskę, 
wezmą udział czterej najwybitniejsi lot­
nicy czechosłowaccy, a mianowicie pilot 
Jan Ambrus, kapitan sztabowy 6 pułku

lotniczego, znany lotnik - akronata. — 
dalej kapitan - pilot Paweł Pocbop z mi­
nisterstwa obrony krajowej, kapitan - 
pilot Wojciech Zaćek z wojskowej szko­
ły lotniczej 1 pilot Jan Anderie.

Czego nie widział Eiffel?
Z pewnością Jednak. Eiffel nie przy­

puszczał że maleńki budynek ustawio­
ny r a iajwyższej kondygnacji wieży, 
pełnić bęrzie rolę, jakby agencji praso­
wej. rozsyłającej na er łv św iat, na nie­
widzialnych falach radiowych, wiado­
mości tak niezijędne dziś dla wojennej 
floty francuskiej i wojsk francuskich w 
Mai oKKu.

Ongiś światowej sławy konstruktor 
francuski, M. Eiffel. twórca najwyższej 
w świecie wieży stalowej swego imienia 
wybudowanej w roku 1900 na terenach 
Wystawy Międzynarodowej w Paryżu, 
nie pi zewidywał z ptw nością tego roz­
ległego znaczenia, jakiego dzieło Jego 
nabiera dziś w służbie publicznej Nie 
przewidywał zapewme, że szczyt jego 
wieży przewyższą wkrótce drapacz- 
n:eba stawiane w Ameryce. — :o:—

SPORT
Projektowane wyjazdy iagran 'eę  nu- 

szycb lekkoatletów. W term inarzu lekko, 
atletycznym naszych spotkań międzyna- 
rodowych na rok bieżący, zarząd PZLA 
zarezerwował następuj \ce term iny: j 15 
lipca: mecz ti Dbiecy P.ilska — Niemcy, 
9—11 sierpnia: IV. Kobiece Igrzyska Swia 
towe w Londynie, 19 sierpnia: meca ko­
biecy Polska — Japonja, 1—2 września: 
w Pradze mecz męski Polska — 
slawacja. 7—9 w r eśnia: w Turynie — 
mistrzostwa Europy, 23 września: mię- 
dzvnarodcwe zawody w W ar sza wis. Po­
za tem w projekcie są starty  zoLwych 
zawodników i zawodniczek eolskich w 
międzynarodowych zawodach: w Anj-
werpji (koniec czerwca), ber] i nie (1 lip­
ca), Londynie (13 14 lipca), Amsterda­
mie (23 lipcaj, ponadto — mecze meskie 
z Sowietami i Szwecją oraz trćjmecz bał­
tycki. Wreszcie — spotkania kobiece ł  
Austrja Czechosłowacją lub Itą llą

W ielk i rald n arciarzy sowieckich. 
W obecności licznie zebrrnej publiczności 
na placu Czerwonym w Moskwie odbyła 
się zakończenie wielkiego raJdu narciar­
skiego, odbytego na dystansie 5.100 klon. 
z Irkucka do Moskwy. Raid trw ał 83 dni 
Udział w nim braii czterej, zawodnicy czar 
wonej arm ji. T rasa była bardzo cięlka i 
staw iała zawodnikom wyjątkowo trudne 
zadania Narciarze przebyli tajgę, następ
nie   łańcuch gór Uralskicn m aszerując
nierzadko przy 50-stopniowym mrozie. 
W ostatnich dniach marszu zawodnicy 
przebywali ogromne dystanse, od 90 do 
120 kim. dziennie. Narciarre mieli przy­
być do Moskwy w dniu 23 bm„ który 
jest jubileuszem lft-lecia Czerwonsj Armlp

W  dniu 17 m arca n a g r a n y  postanie 
ne Tamizie, no historyt-znym szlaku 
od Putney do Mortlake słynny wyścig 
ósemek wioślarskich Ozford — Cam Drid- 
<re. Będzie to 8&-te z Kolei spotkanie ołu- 
drużyn w tym wyścigu, uotycnczas osadł 
Cambridge zwyciężyła 45 razy. Oxford 40 
ra/zy Godzi s‘ę zaznaczyć, za w ciągu 
ostatnich la t dzitsięciu zwyciężała nie­
przerwanie osada Cambridge, która i w 
tym roku jest uw ażana za faworyta wy­
ścigu.

O K A Z Y J N I E i-deńaką. Gabinet 
męski. Ktab skónaar. SypUlal* cytryaową, 
Witrydkę styl- - a  Mebla aatysrre, Fotele, 
Ti pesany. Bierka, Regtstratorkic Kasę pan- 
eorną. Dywan/ perskie. Kilimy, Zegar •» -  

hren*, O brasy mlstrsów pelallah ?rF I 
„D O M  A Z T U K IH f .m im , Fredry 1 tal. 84-78

H U M O R
W ŁAŚCIW Y POWÓD

Lokator zajmuiący trudy pokoik po 
szóstem piętrze skarży s*e gosnrdarzo• 
wi;

—  Z jakłej raeh podw yższył mi pan 
kumorne za ren mały pokoik?

—  Pan należy do tych, którzy naj­
częściej korzystają ze schodów.

EFFERY FARNOL 62

SYGNET SIR 3YSZA3DA
Tłumaczyła z angielskiego F elic ja  Z ie liń ska

— Cicho! „Wyznać" — powiedziałaś, i to do męź 
czyzny — no?

— Wyznać — powtórzyła AnieJa z cichym pła­
czem — że to serce, teraz twoje, należało kiedyś do 
innego, ale —

Ach! — zawołała Helena gwałtownie — Mo­
głabym cię teraz zatrząść, dziewczyno! No. mów dalej.

— Po - wiedziałam mu wszystko.
— Wszystko, wszystko? Nie było nic do powie­

dzenia prawdę powiedziawszy. Co wiecej więc „wy­
znałaś" swemu głupcowi — co o swojem niemadrem 
sercu? Mów, bo dam ci klapsa!

—i Powiedziałam mu więc, ale nie rób mi wyrzu 
tów! Ze to serce zostało rozdarte okrutną dłonią !n- 
nego, zdeptane bezlitośnie przez tamtego, stało się 
sprofanowanym ołtarzem —

.— Ach ty kwiląca Przewrotność! — zawołała He­
lena. — Nic dziwnego, że ten biedny głupiec uciekł od 
ciebie, jak od zarazy — taka mowa o „zdentanem 
sercu", „sprofanowanym ołtarzu" może odstraszyć każ­
dego przyszłego małżonka. Pewnie uważa cię za uoso­
bienie zepsucia — za jakąś Messalinę! O Rnże czemu 
tak się oczerniłaś przed tym męskim nędznikiem?

— Nie — powiedziałam mu tylko „Eustachy" ■
— Wstrętne imię. takie syczące!
— Śliczne imię, Heleno, takie romantyczne! Można 

je szeptać bezustannie przy blasku księżyca, gdv 
pachną jaśminy!

— Nie pleć! — zawołała Helena oburzona, 
a Aniela podniosła głową i otworzyła szerzej załza­
wione niewinne oczęta.

— Czemu nazywasz to pleceniem? Jesteś zimna.

jak lód t nigdy może nie dowiesz się czem jest miłość!
— Ciekawa jestem... — rzekła piękna Lady 

i ściągając wąskie brwi rzuciła ukradkowe spojrzen'e 
w stroną wiśni.

— Ty nie mogłabyś nigdy kochać. Heleno, tak — 
nigdy — jesteś zanadto, zanadto —

Aniela płakała, chociaż bardzo cichutko, a Helena 
patrzyła na nią myśląc, o czem innem.

— Podłe bydlę! — zawołała wreszcie, — wstrętny 
wąż!

— O Heleno! Zeby tak przezywać twoja biedną, 
nieszczęśliwą Anielę.

— Jego, dziecko, jego miałam na myśli, który tak 
niesłusznie cię posądził, ciebie tak łagodną, dobrą 
istotę! — Helena przycisnęła zasmucone dziewczę 
do serca.

— Ach zaiste, tylko wierutny głupiec mógł pt 
trzeć w te oczy i powątpiewać w ich niewinność 
Człowiek ten był skończonym osłem, tchórzem, po 
tworem i dobrze się stało, że się go pozbyłaś! Do 
prawdy, Anielo, jak mogłaś się taK poniżyć, aby ko 
chać takie stworzenie, które nazywa się Eustachym. 
Mężczyzna powinien mieć męskie imię!

— A jakie imię uważasz, droga Heleno, za męskie?
— Boże, mnóstwo ich jest — Tom, Dick. Harry. 

Will i — NeJ!
— Tak, moja droga, — szczególnie — Dick! — 

westchnęła panna skromnisia.
— O moja panno, co masz na myśli?
— To tylko, że czasami jeździsz po nocy na spot 

kanie pewnego — Ryszarda!....
— Kto ci to powiedział?
— Heleno najdroższa, nie marszcz tak czoło. — 

wicehrabia Brocklehurst coś mi wspomniał o tern.
Piękna lady zacisnęła białe dłonie wstała i pełna 

oburzenia tupnęła nogą.
W st rę tn y  szpi eg!  zawołała .

— O Heleno....! — ieknęłą Aniela. — Najdroższa

czy cię obraziłam?
— Nie, moja słodyczy, ale nosek twój trochę et

czerwony,
— Wiem, niestety! Lecz biedne moje serce Jest 

tak złamane, że muszę płakać, mniejsza o to, jeżeli 
mój nos będzie nawet jak marchew!

— Tak. ale twóJ przyszły mąż zjawi się tn nie­
bawem.

— Co? Kto? O Heleno!
— Markiz of Mer1vale jest w  drodze.
— O boże — mój nos — moje oczy.„
— Potrzebują wody!
— A ta OKropna, stara sukienkal
— Musisz ją zmienićI
— Tak, tak — zawołała Aniela, yorfskat ując 

i wysuwając rękę pod ramię Heleny. — Chodź więfl 
i pomóż m'., proszę, przy toalecie.

Idąc wśród żywopłotów natknęły się na wysokiegtt 
wieśniaka, który stał z grabiami pochłonięty swoja 
robota.

— Kim jesteś — zapytała Helena., zatrzymując
się przy nim.

— Dziwacznym człowiekiem, proszę pani — odpo* 
wiedział, dotykając zgniecionego, starego kapelusza 
i nie podnosząc wzroku z ziemi.

— Dziwaczny człowieku więc, Jak się nazywasz?
— Dick. proszę pani.
— Oho — Dick! — szepnęła Aniela i przycisnęła 

ramię Heleny.
— Tak — rzekł człowiek, dotykając znawro kape­

lusza! — Jestem Dick Ftillaiove.*)
Dłuższą chwile piękna Lady patrzyła na wieśniaka, 

ale widziała tylko czubek jego zniszczonego kapelusza, 
szerokie płaskie plecy i parę bronzowych. muskularnych 
ramion.

*) Przyp. tłum : Fuli of love =  Pełen njjłości.
(C. A n,i
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Bezsenność wyniszcza 
organizm

C powst&J) głównie wskutek zaburneń u . 
kładu nerwowego. Sztuczna środki na­
senne nie działają na dłużej, a wywołu­
ją  otępienie 1 zanik wrażliwości nerwów.

Tylko zioła Magisti a Wolskiego „Pa- 
Łlveroea‘‘ zawierają „Kwiat Męki Pań­
skiej" Passiflora i idealnie łagodzą 
zaburzenia systemu nerwowego (nerwicę 
serca, bóle głowy, hlsterję(, oraz spro. 
wudzają krzdpiąoy sen, identyczny ze 
snem naturalnym . Ju ż  po krótkim czasie 
stosowania cały system nerwowy powra­
ca Jo stanu normalnego.

Zioła ze znak. ochr. „Paslverosa‘\  do 
nabycia w aptekach flrwgerjach (skłam 
apt.), lub w wytwórni: Magister 'Wolaki, 
War.sze.wa. Złota 14. Objaśniające bro­
szury wysyłamy bezpłatnie. 5147

i a <|uiiijtori|
k i o lioiri*

^  ML YIIAIŁ
l i  i  i/nowifi
l i  lwów
i J  rtAci/Aoim

BS% KUil 0-09

TARGI (0IEDEHSKIE
11 —  17 marca 1934 (Rotunda do 18 marca)
Wystawa przedmiotów uiytku i artykułów luksu >owyth-
mmm mebli. w9stawa br9tvjska. wystawa węgierska.

Targi włókiennicze. Konf kcln męska I fiamska. Wyroby flzlone. Miflne futra.
„Ceramika I Szkło". „Piękna Podróż",

MlEDZyHAPODOWA WySTAWA SAMOCHODOW I MDT0C9KL1.
Targi techniczne. W ystawa budowlana i budowy dróg. W ystawa wynalazków,

WYSTAWA ARTYKUŁÓW SPOŻYWCZYCH.  
Pokazy wzorów gospodarstwa rolnego i leśnego.

Wiza wjazdowa liapotrzebna! Legitymacja Targów oraz passport zagraniczny upowa inia ą 
do przekrocsenia granicy auatrjsckiej. Wiza tranzytowa eiechoiłow acka zbędna. Znaczae 
zniżki przejasna na kolejach poizkich, nianaieckich, czeehozłowackich I auztrjaakich oraz 
a -  linjach lotniczych. W izelkio informacje oraz legitym acje Targów (pa zł. 8.—) przez

W i e n e r  M e s s e  A . G., W ie n  V JI.
podczai W loienaych Targów Lipskich w Biurze lnformacyj w Lipikn, R ingm enhaui 

a ra -. przez hoaarow e przadataw irielitw a 
wa Lw ow ia: A nitrjaeki K er« \la t, Ossolińskich 4

„ „ P alik ia  Biuro Podróży „O rbii*  ip . a o. o., Gródecka 83
„ „ „ „ Szpitalna 1

„ W .  h ,  — - P t  Marjacki 8
„ „ Wagon* Lita Cook S. A Plae Marjaekl 15. 435

6-POKOJC*WE SŁONECZNE MIESZKA 
NIE, II. piętro, winda, Łystem korytarzo­
wy, wykwintny komfort przy ul. P iekar 
skiej 1 B, oraz 3 i 2-pokojowe m ieszka­
nia pełny komfort przy ul. Małachowskie 
go 2 5 2 lokale sklepowe przy ul. P iekar­
skiej IB  i 1 C. Zaraz do wynajęcia, in ­
formacje ZUPD Lwów Piekarska 1 A.

'______________ Nr. C.

U ra c ia iL B tR T Y H i
Kraków, Krakowska 43. łoi. 132-13 

Lwów, u l, Klaparowska 15, tel. 14 TT
wykonują 1 posiadają na  składzie

M E B L E  G IĘ T E
tj. krzesła, fotele dla biur, kanapki, wie­
szadła stojące, fotele bujając) itp. we 
wszystkich kolorach I fasonach dla p .  T. 
Urzędów, Zakładów, szpitali 1 do urzą 
dzenla prywatnych ml s*kań, przyjm ują 
stare do odnowienia i wyplecenia tricioą 
— oraz naprawa i polituro wame stołów^ 
biurek, szaf, jadalń itp„ ceny umiarkoj 
wane. Dla ułatw ienia B rad a  stosują wl&s. 
ną di tstawę. Krresła i stoły do wypożycza.

nła na składzie. '
Cały dochód obracany jest na osie utre?<i 
mani a pisytuUskd bezdomnych l  un Zaj 

kład W y c h ó w c z y  SMopców,

i O g ło s z e n ia  d c o fa ie «Każdy w y ru  10 g ru z y . — Ogłoszenia 
niakandlowo do 10 wyrazów 50 gr., dla 
pesznk. pracy do 15 wyrazów 50 gr.

Jedno ogłoszeni* nie może przekrzerrJ 
50 słów. Ogłoszenia reklamowo wśród 
droonyeh koiztnji, za 1 mm. 1 łam. 30 gr.

Ramy stylowe
do obrazów, najnowsze vzory 
zsg aniczno, koroiizc do okien 
wykonaj* ipeejallita  H. K oterba 
Lwów, Dnląbianki (boczna Ro- 
manowieza) 2521

Dobry pomysł
v,7 ma,?a pieniędzy celem 
zrsajizowania go: przedsię­
biorstwo sta, ego zniedołęż- 
niałego właściciela potrzebu­
je  młodego spręży .tego kie­
rownika — spólnika __ Jzler
żawcy. I pieniądze i m łodych  
a przedsiębiorczych spólni- 

ków znajdziesz najłatv 'iej 
tapoinocą drobnego ogłoszą 
nia (do 10 słów 50 gno»zy) w 
niniejszej rubryca. 23750

Mężusiu
kupimy sobie nowe meb.e t 
te co mamy, oraz niepotrzsh 
ne oprzęty ’,e strychu sprze 
Jamy po dobrej cenie za po 
mocą ogłoszema w Kurjerzia 
10 słów 50 gr.) w tej rubry­

ce.

Knpię
dom, wkład do 12 000.—. Listy 
Kurjer Lwów Zimorowiezs 10. 
„Elektryka* 12481

Nie kupisz
nigdzie używanych mebli, 
ubrań obuwia 1 sprzętu spor 
towsgo, fortepianu, anaratu 
radjowego, domu, paresli 1tp 
tak korzystnie Jak sapom" 
cą drobnych oglo-zeń. w n i­
niejszej rubryce _  10 stów 
50 groszy.

Fortepiany
znskomito krótkie krzyżowo od 
8 ' u — zł. sprzedaje wypożycza 
HANAK Lwów Piłsudskiego 21, 
I. p. 12500

WYDRY
jednoroczLD (vara — ism ise 
samica) są Je  sprzedania na p.s 
banji w r.aezaw ie — poczta i 
toiefon loco. 450

Fortepiany
pianina okazyjni* na różne ceny 
sprzedaje, wypażycza najtaniej 
Kubessa, Rynek 9. 10956

Kanarki harcefiskiR
piękni* śpiewając* p* 8 zł., sa. 
miczki rozpłodowe po 3 zł. P t1 
pnżki po 15 zł. para. Rybki zło­
ta p o  50 gr. Pokaraa dla ryb 20 
gr. Akwarja 80 gr. Klatki 3 zł 
sztuka, sprzadaj* i wysyła „Z#on“ 
Lwów, Czarnieckiego 3. 439

^ A U c s a ^ a u i a !
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Sprzedam
połową kem łonier jednopiętro­
wej 1 te rn a  plocn św. Jara. Zgło- 
szanis Kurier, Lwów. ZiiuOmwi- 
eza 10 „Hipoteka* 12398

Parcela
ł pół domu z ogrodem w pięk 
nem z Jrowem połażeniu do 
snrzodsata, Listy Kurjer, Lwów. 
Zimrrowicza 10 „E 'm a* 12 *74

Place
budowlano wielkościach 500— 
750 qm Toruń Przedm ieście Cheł­
mińskie przy przystanku tram ­
wajowym, wolna od ciężarów, 
kerzystnemi warunkami budowy 
do nabycia. Czachewski Taruń, 
Chełmińska Szosa 103. 12371

Kisiel
to  zdrowie! Żórawiny nysjlam  
10 kilogramów za zaliczaniem 
5 zł. Franco wagon: za 100 kilo­
gramów 23 sl., 200 kg. 43 zł., 
300 kg. 60 zł., B ienitk, Maaie- 
wieze. Targowa Nr. 10. 12384

Wynajmę
pokój z kuchnią ed gospodarza. 
Listy K orjtr, Lwów, Zimerawi- 
cza 10. pad  „Monter M. K. E .‘ 

12480

Nieumeblowane
2 pokoje słeneczae kenfortow e, 
kuchnia lnb bez, odnajmę mai 
żaństwu, panom. Lwów, Sohiesz- 
czyzna 6 |I p. 12483

4 pokoje,
przedpokój, kuchnia na 1. piętrze 
do wynajęcia, Lwów, ni. Szo­
pena 5. 12489

* Źifr &

Z nowoczesnej architektury w rtolanćjf. 
Oryginalny ten gmach wyniesiono ostat­
nio dla „administracji śluz“ w riolandjt- 
Budynek ten ma przypominać pokład 

ukrętu.

2 pokoje,
kuchala, łazienka elektryka kom- 
fart Lwów, Piotra 25 tel. 24- 18 

12410

Poszukuję
mieszkania 5 — 6 pakoi, okolica 
Techniki. Zgłoszenia Kur]. Lwóv< 
Zimorowicsa 10. „Pułkownik*.

12487

2—3 Pokoie
z komfortem z kuchnią postu ­
kuję w okelicy Długosza—Moch­
nackiego — Zefji. Czyisz mie­
sięczny. Zgłoszenia do Karjers, 
Lwów, Zim arawieia 10. pod „so­
lidny płatnik— nrzędnik*. 12261

Nieumeblowany
■J oj do wynajęcia Lwów ul. 

W yspiańskiego 12 p irtor. 12314

Ogłoszenie
irassw e przychodzi do klients, 

gdy wełny czas pośw ięca on 
w zacisza swego domu, przy 
stelikn kawiarni, w czytelni, 
w tramwaju, w ancie Iuh wozie 
kolejowym lektorze swego dzień 
nika. Ogłoszenie prasowe przy­
chodzi do klienta jaka trady­
cyjna składowa e  ęśó dziennika 
cieszącego się względami tego 
czytelnika b ęd ą reg r jego przy­
zwyczajeniem, a często -isto- 
*iem, traktow anego nieraz jak 
przyjaciel i powiernik. W tem 
tkwi główna zaleta ogłoszenia 
prasowego i jogi ogromna 
jyyżssość nad wszelkimi innymi 
■rodkami reklamy. 12295

3 pokoie
z kuchnią do wynajęcia. Lwów, 
S-tokrzyska 7. Wiadomość o do­
zorcy. 12431

2 pokojowe
m ieszkanie; pclnokomforlowe 
bt karz . wynajmę Lwów Bocz­
na Kulparkowska 4. 12493

Pokój
kuchnia, komfort, słoneczny wy­
najmę Lwów Boczna Kulparkow
ska 4.

Pokój
sntarenewy ad 1 marca do wy 
najęcia Lwów Crochowslca 33.

12468

Akademicka 11II.
Lwów nięó "okoji, przedpokój, 
kucnnia, łazienka do wynajęcia 
od 15 marca 1934. 12449

Pułaskiego 7,
Lwów trzy pokoje, przedpokój, 
kuchnia, łazienka do wynajęcia 
zaraz. 12448

2-pokojowe
mieszkania z k. ehnlą komfort od 
1 marca lub pÓźaiej por-aknjs do- 
hry płatnik na stanowisku. Listy 
Kurjer, Lwów, Zimarowicza 10 
ped „Omega* 12274

5 pokojowe
do wynajęcia. Lwów, oL Bada 

eh 7. ^  ozorca wskaże. 12502

Regularnie płaci
ml nareszcie czynsz lokator, 
którego znalazłem pi a-, s dro­
bne ogłoszenia w Kurjerze 
(10 słów bezpłatnie) w tej 
rubryce.

5-pokojowe
mieszkanie r  pełnym kom f.rtem  
parter — wolnej Lwów, Kocha.

12494|nowski*g* 26. 12401.

Urzędniczka
Doszukuje nieumeblowi tego po­
koju s pełnym komfortem. Zgło­
szenia Kurjer Lwów, Zimorewi- 
cza 10 „Fsndnsz kwaterunkowy* 

12454

Modrzejewskiej 16,
I stów 3 pnkoje kuchnia komfort
II piętro do wynajęcia. 12457

Pokój
umehlewany osobne wojśaie w y. 
najmę urzędnikowi katolikowi 
Lwów Zielona 18 12491

4 pokojowe
kamfortawe miaszkani* a kuch­
nią winda 4 p. Lwów, Batore
6. Dozorca wskaże. 12*231

5 pokoi
frontowych ns parterze s  kom­
fortem dla chrześcijan Je  wyna­
jęcia. Oglądać od 3—5 popoł. 
Lwów. Dwernickiago 46. 1237?

4 pokojowe
mieszkanie pelnokemfortowe, po­
czątek Listopada de wynajęcia, 
Lwów, wiadomość 25-77. 12394

Różne Mieszkania
tanie czynsze, poleca „Agencia 
Lwów Kościuszki 22. 12498

Pokój
imeblowany od 1 marce wolny 
Lwów, Murarska 48 m. 7. 124t>b

Pokój
frontow y na binro  1 p. od zaraz 
Lwów R utow skiego 16. 12467

Pokój
frontowy umeblowany ewent 
utrzymanie Lwów Mikołaja l i  
m, 1 parter. 12469

Pokój
duży umeblowany słoneczny bal­
kon solidnym -dnajmą Lwów 
Piłsudskiego 3 I. p. m. 7. 12477

Pokój
umeblowany wynajmę solidnemn 
Panu od zaraz- v7iad. Lwów, 
Murarska 31. m. 11. 12479

Poszuku*ę
mitszkania za obsługę t  dohram 
gotowaniem, praniem. Lwów, 
derbnrtów 5. dozorca. 12478

Słoneczny
pokój umeblowany Talefon, ła ­
zienka, ogród, wa. m d a  do użyt­
ku. — Oglądać od godziny 3-#j 
Lwów ul. Tarnowskiego 35111.

12496
A A  OGŁASZAĆ —

TO .W. bKURJEBZE"!

Pokój
z utrzymaniem dla poważnego 
paaa Lwów H oftm .ua 18 purtor.

12492

Pokój
umeblowany słoneczny wynajmą 
dla pan Lwów Długosza 37 m. 6.

Izą95

Mieszkanie
dla stndanta (nezaia) Lwów, Wa- 
gilewieza 8|l. ganak. 12399

Większość
czytolników ezytnjo ogłoszenia 
ai* przypadkowo bynajmniej, al* 
świadom e i celowo, ' i i  s ia ta  
przeprowadzona wśród 1835 osóh 

nr tępującyek afer: właścicie­
le i kierownicy przediięhiorstw  
haadl. i przemysłowych, urzęd­
nicy tychże zawodów, wolu* za­
wody, wyżsi i niżsi urzędnicy 
ln itu tncj j pnbliczayeh, zawody 
techniczne, rzemieslaicy, robet- 
niey, rolnicy, s ospoJynio domów 
rodzinnych, wykazała, że stale 
czytuję ogłoszenia r -  36,9 p re i 
czytelaikow, przy różnych — 53,1 
proe„ wcale zaś ich nie czytuje 
tylko 10 prac. czytolników, t. gło­
szenia prasowe są w warunkach 
nowoczesnego życia — redzajem 
giełdy, na której czytelnik znaj­
duje interesujące go, wielostron­
ne informacje. 12302

Pokój
komfortowy stobeczay. Informa­
cje Lwów teł. 97-37 gadz. 17— 
19. 1 ^0 4

Pokój
umeblewany slonaczay zaraz do 
wynajęcia Lwów Chodorov.skie- 
go 11 drzwi 1. 12450

Urzędniczka
posznl-iije skremnego niedrogie- 

o pokaikn. Listy Kurjer, Lwów 
!imor~ wicza 10 „Bezwzględny 

spokój i czystość* 12452

Mieszkanie
wspólne odnajmę z iraz dla P a­
na. Lwów, Kalecza 4 m. 5.

12460

Pokój
Z ntriym auiera albo bez jedne­
mu. lub dwom penom odnajmę. 
Lwów Sapiaby 87 drzwi 2.

12360

O d  1 m irra
niekręppiący pokój, kom fert, te  

’, Listopada 17jlL nalefon, Lwów, 
lawa. 12393



St. 12 Nr. M

Pokój
ameb cwany, wejśele aiekrąpu-
1'ą t (  X bramy, niobom rządowym, 
.wów Łyczakowska 9. 12416

Pokó;
amablowaay słoneczny, owontn 
alnio utrzymaaia, dla paai do 
wynającia Lwów O bozaw . 5, 

4 12428

Przyjmę
aa wspólne mieszkanie __teil- 
gentną osobą. Waada. H ansaera 
14, ganek (prawy). 12431

2 lub 1
pokój, centralna ogrzewa 'e  I ła ­
zienka, osobna w encie. Lwów, 
Potockiego 56 m. 5. 12439

Pokój
ameblewany eil 1 marca t  wlk- 
tam lub bez. Lwów, Zdrowie 6, 
drzwi 4. 12436

Idealnie
aiekrąpnj^ca wejścia, .pokój ele­
gancki tylke dejeżdzająeeaan. 
Wiadomość: Lwów, Ruska 1, tr a ­
fika—Polańska. 12440

Pokój
Oaseblowt_y (nleumeblewaay) d i- 
żr, słoneczny, bliska tramwaju, 
do wynającia ad 1 marca — 
Lw ev ul. Własna Strzecha 25 
parter. 12446

Mój pokój
Jeet stale zajęty od czasu
jak  nauczyłem się poszuki­
wać sublokatora *apomocą 
drobnych ogłoszeń w Kurje- 

(10 słów bezpłatnie).

2-osobowy
kemtortowy pokój, eałe lub ezą- 
sclowe utrzymania wynajmą: 
Lwów, Kochanowskiego 29|3.

12465

Solidnemu
pokój oddzielny ł  oblewany 
Lwów Czarnieckiego 20 m. 4 od 
plątnastaj. 12397

Lokal
sklepowy Wałowa 1. Wiadomość 
firma K. Lewicki Lwów, pl. Mar­
iacki. 12471

Uczniowi szkół średnich w Wiedniu przechodzą specjalny kurs onchoazenia 
się z maskami gazowemi. Widzimy tu ćwiczenia z maską na twarzy.

-

Służąca
ds wszystkiego, pracowita, skrom­
na poszukuje zająeia. Zgłoszenia 
da Admia. Kurjera Lwów, Zime- 
rowicza 10 pod .P racow ita słu­
żąca* (G.)

Osoba
w średnim wieka z długeletnie- 
mi świadectwami, dobrze gotuje 
i ładnie prasuje, szuka praey js 
ke doehodząea. Listy Kurjer, 
Lwów, Zimo: o wieża 10, pod „U ci­
ęłam osoba* 12430

JAK OGŁASZAĆ —
TO W  „KUKJERZE"!

Proszę

Sklep
wielki ul. Remauowicza 10 Lwów 
do aająeia. Wiadomość Jezorea.

12476

3 ^ Ś u k f ;:p x a a j

Leśnik - Rolnik
inteligentny, energiczny, sumień 
nv z 22-letnią praktyką nizinną 
górską z egzaminem państwo­
wym la t 4 0 — poszalrnje posady 
z sraz—za pracą sumienną I ko­
rzystną może złożyć porąką. 
św iadectw a jakoteż refereneje 
jak najlepsze i poważne — wa­
runki skromne. Łaskawe zgła­
szania: Mieczysławski, Olszaniea 
powiat Złoczów. 12490

Zdolna
krr.wezysi wykonuje robotą fran­
cuską i aagiclską po domaeh 
prywatnych. Listy ..Pela“ Kurjer 
Lwów, Zimorowicza 10. 12488

Urzędniczkaw
t  długoletnią praktyką, z nie­
mieckim w słowie i piśmie b ie­
gła m t uyuistka poszukuje posa­
dą — ewent, zastąpstwo lub 
pracą godzinowa. Lw ów — Pod­
horecka, ul. Zofj 11 n m. 5.

12499

JAK OGŁASZAĆ
TO W  „5'tiR JERZE"?

padać rąką kobiecie, k tóra chce 
żyć pracować dla dziecka, zna 
sią na kuchni, gospodarstwie. Li­
sty Knrjer, Lwów, Zimorowicza 
10. pad  .D ziecko*. 12444

Ptszę
aa maszynie, n a m  kslągeweść, 
•zyeie, ogrodnictwo, wszelkie 
praee w ahedzą.e w zakres go 
spedarstw a de* ,owego i w iejskie­
go, mogą zająó sią nauką i wy- 
chowaniem dzieci. L is t zgł, Knr­
jer, Lwów, Zimorowicza 10. .S a ­
modzielna*. 12459

Kreślarz
zredukowany urządalk Dyr. La­
sów Państw.—poszukuje zająeia 
W ymagania skromne. Zgłoszenia 
da Kurjera .K reśiarz*. Lwów, 
Zimarawleza 10. 12379

Absolwent
Jednorocznej Szkol) Handlowej 
poszukuje jakiejkalw.ek posady. 
Łaskawe zgłonza-.io Kurjor K ra­
ków — Florjańska 8 pod „Młe 
dy 17“ (G)

Absolwent
Politechniki poszukuje jakiego­
kolwiek zająeia w miejscu lub 
aa prowincji. Zgłoszenia Kurjer, 
Lwów, Zimorowicza 10. pod 

Absolwent Politechniki*. 12461

Rutynowana
panna szukn posady do dziecka 
z szyciem i yomoc^ w gospodar­
stwie, mam długoletnie świadec- 
twa. Zgłoszenia Kurjer, L w j w , 
Zimorowicza 10. pod .Polka*.

12458

Młody
pomocnik handlowy poszukuje 
jakiejkolwiek pasany na skrom­
nych warunkacn. Łaskawe zgło­
szenia de Adm. Kurjera—Lwów 
Zimorewiczu 10. .M ałe wynagro­
dzenie*. 12344

Panna
z u a to r , sam. poszukają jak ie­
gokolwiek z .jąeia. Listy do 
Admistr. h urj_ra, Lwów, Zimo* 
rowicza 10, pod „M. K“. 12392

V ; U i i « n l a  w tej .a b r y e e  u - ! e m i *  
m y  d o  15 ctów  Ł o sp tk tn le

Służąca
uezelwa, czysta i sprytna po- 
trzabna do wszystkiego, Lwów, 
Listopada 33. 12451

Kto
wyuezy początkującego handlów 
ca korespondencji niemieckiej na 
przystąpnych warnnkaeh ? Listy 
Kurjer, Lwów, Zimorowieza 10
.Niemiaeica*. 12462

Biuro
aśrednictwa Praey przy Izbie 
ekarskiej lwowskiej zawiadamia, 

że są do ebjącia nastąpające 
wolne placówki lekarskie: 1. g i­
nekologa w Niemirewie, 2. wol­
na praktyka w Lubelskiem (aw. 
Kasa Che.yeb), 3, rentgenologa 
w szpitalu na prawiacji, 4. wol­
na praktyka w Grodżeu k, Ko­
zina (aw. prowadzenie szpitali­
ka), 5. walna praktyka w Łopu­
sznie paw. K ieleekiege (subsyd- 
jum 1500 zł. reeznia), 6. dyrakto 
ra szpitala w Jaaowie lubelskim,
7. wolna praktyka w Ostrów 10 
Mazowieckiej, o. do odstąpienia 
wolna praktyka (posada lekarza 
m iejskiegs i Kasa Charyen, mie­
szkanie) koło Rseszewa. Bliższych 
informacyj udziela sekretarjat 
Biura Lwów, ul. Zyblikiewicza 23 
Tei. 32-30 ad godz. 19—20.

12453

Zdolną
bufetową przyjmr zaraz. Zgłe- 
wzenia: „Kawiarnia Szkoeka*
Lwów. 12403

Służąca
uezeiwa, ezysta i sprytna po 
trzabna do wszystkiego—Lwów, 
ul. Nowej Rzeźni 4. 12402

Ruiyuowancgo
nauczyciela jązyka niemieckiego 
poszukują celon, pogłąjienia 
swych wiadomości. Zgłoszenia 
Admin. rvurj»ra, Lwów, Zimoro­
wieza 10. pod „Od zaraz“. 12486

Potrzebna
panna de prowadzenia drobnej 
sprzedaży. Piei izszeństwo : kau­
cja—fachowość. K razów —Pl. Ja­
błonowskich — kolumna—Wąsik.

12434

Potrzebna
sam ejzielna służąea oszeządnle 
dobrze gotująca, znająca gospo­
darstwa wiejskie — do wszyst­
kiego. Zgłoszenia de Kurjera, 
Lwów Zimorowieza 10 pad „Le­
śnictwa* 12482

Pracownicą
domową najzdolniejszą mó
wję P an i — okazała się ta 
którą wybrałam z licznych 
o fart nadesłanych na moje 
..drobne ■ogłoszenie" w Kur­
ierze — do 15 słów bezpłat­
nie.

. J-V‘.» •.

Torebek
damskich pracownia „Barasz' 
mieśei sią abeenie przy Zimero 
wieta 7 (Lwów). 1943

Moskaliki
delik. w oceie korzoanya 400 
rybek — 5.20 zł., 250 rynek 4.— 
A. Matjasy IJ . elbrz 25 szt. — 
9.25 zł., 18 s z t  — 6.60 zł. ia a t , _ -  
ay angielskie 50 szt. — 1? 50 zł, 
»2 s i t  — 7.50 zł., 25 sLt. -  6.50 zł. 
Siadzie hol. b. tłuste 50 szt, — 
9.75 zł., 32 s z t  — 6.15 zł. Roi 
mopsy delik. 50 s z t — 6.50 zł., 
maryaawanc śledź a w miezzicu 
rybnera 30 szt. 6 —* zł. — Po­
wyższe wysyła sią w beczkach 
łątznle z opłatą pocztową. Co­
dziennie świeżo wądza a eznro- 
ty po 60 gr. 1 kilo, byklingi w 
skrzynkach po 10 i 24 szt — 
zu skrzynkę — 3.— zł. loco Gdy­
nie „ P f W V  GD5ĆMA Kenser-I 
wy rybna w wialkim wyborni, po 
cenach konkurencyjnych. Ceni. k 
paleea na żądanie. 452

Rękawiczki
modele paryskie rąeznie szyte 
peceary, zamsze, aappa, Lwów, 
Zyolikiewieza 26|5. 12472

Fortepianów
stroiciel paleea sią >o 8 zł. W oj­
narowie!, Lwów, Chorążczyzny 
11 a parter lewy ganek 10.

12470

Fryizjer
damske-mąski ceny niskie pole­
ca sią Sz. P T. Publiczności 
S t  NabieUe Pasaż Mikol ischa 
Lwów. 12485

Wyhwornia
najrozmaitszy c i  pr-itofli 1 papu- 
czy „Ibis*. Lwów, Sobieskiego 9 
('dawniej Wronowska). 198

Najtaniej
ptllowery, kraw aty, skarpetki, 
rąkawiczki, bieliznadam ska, pan 
czachy, Zygm unt Z aleski, Lwów 
Beimów 4. 216

Zagraniczne skory
na rąkawiezki, pierwszorządne 
gatunki. Fu tra  - dacze*, Lw i w, 
Legjonów 19. 354

Urządzenia
oświetlenia elbktryeznego, — 
dzwonków, telefonów, gremo- 
chrony, wykonuje tanio i solidnie 
.Elektra* Lwów Pasaż Mikola- 
scha tej. 10-85. 130H

Grzyby

Monogramy,
grawury, odznrkl, naprawy ;e ■ 
garków,biżuierjl wykonuje Albin 
Mutka, Lwów, pl. Bernardyń­
ski 3. 2680

Złoto

naprawdą d eb -r dla dtających 
o zdr„wy żołądek wydają de 
menrżek Zgłoszenia Knrjer, 
Lwów, Zimorowicza 10, pod 
„Osso'ińskich*. 12455

srebra, brylanty o' tyjnie do 
nabycia WŁ B uszok _ 1 wów,
Akademicka 6 — teł. 18-48.

2272

A larm !!
Miód w zOtknląjlu z metulo.irą 
blachą wytwarza trucizną. Zą- 
dajeie Llaszaaek oblanych »«• 
gkl.m. 5 kg. młoda gatowicą 
13.50 franc*. Miód przedłuża ży­
cie, odmładza i wydelikatnia płać 
Kerzeniewiez, emer. poeztmistrz, 
Zbaraż. 12216

Zegarmistrzo ws aa
wzorowa pracownia Mieczysława 
Baranowicza, Lwów, C horążczy  
zna 14. wykonuje najzawilsze ro­
boty zegarmistrzowskie najta 

ii. 12349

Miód karpacki,
wysokogórski z własnej pasieki 
za zaliczką brn tte  i franco wy­
syła: 3 kg. — 13 s t ,  5 kg.
21 z ł , 9 kg. — 38 zł. k». Tym 
eznk, Bieniowa o. p. Sianki.

12197

Lekturą
niemal jedyną dla mdjonów lu 
dzi jest dziennik, gd”t  dzień po 
dniu dociera on do olbrzymich 
rzes.t czytelniczych n d a  wszy 
stkieb swyeb ezytelników jest 
on sta ły n  dostarazyelalam lafor- 
ma«jj 1 wiadana -śal, doradcą 
gospadarszym- i inspiratorem ; 
dziennik te  najpaws,;eehaiojsze 
dziś i najpopularniejsze zjawisko 
literackie, to  jeden z artykułów 
pierwszej potrzeby, zaspokaja­
jący a  miljonów ludzi, głód no 
winy, głód prymltywaej w ieJzy 
i prymitywnych wrażeń a rty ­
stycznych. 12296

Gbiadyr

Chleb dworski nszeuno-razowy 
i żytni na mleku poleca M. 
WIRGA Lwów, Sienkiewicza 3. 
za H. G eorge’a.' 247

H ow &  u o e zp le c ze n la  
społeczne

W szalki a sprawy w „bezpioezah 
ni spolecznoj, Funduszu Pracy, 
Beziaboeia, sprawy podatkowe i 
cgzakucyjae, oblic.om.. składek, 
zakłada.iie list płae uskutecznia 
„Cozet" Lwów św, Michała 8, 
boozna Kościuszki). 1062d

-sr

Zamienię
dom .. drewniany w Zbeiskach, 
aowy, 7 ubikacji—na dom w in ­
nej dzielnicy— io  Iscą p-xyjmą 
d<ug. Zgłeszenla K urjtr, Lwów, 
Zimorowieza 10. sub. „Poraża, 

enie*. 12378

Łóżka
dziecinne biało lakierowane 2S- 
kuehenne 8.— połowa 15.— 
siatkow e 20.— sia tk i druciana 
18.— m ateraca  3 ooduszkl 14,— 
3 poduszk i włosienna 40.— o. 
tem any  30.— k an ap k i rozkłada­
ne 30. — fąoryka TAKS Lwów 
Lindego C tei 79-99. 370

UH>eważniam
zgubiony, ew. skradziony •lawód 
osobisty na imią Heleny Swital- 
skiej wydany przez M agistrat m. 
Lwowa. 12445

W raz*e
yagubijnia czegokolwiek lulf 
w razie konieczności unie­
ważnienia weksli, dowodu 
osobistego ltp. najkorzystniej 
ogłosić w niniejszej rubryce 
— 10 słów 50 groszy.

I M  po 8*10 dn!sck
od daty ukazania się ogłoszenia przynosi pocz­
ta'Zwłaszcza z prowincji oferty szyfrowane.

Wszyscy ogłaszający pod szyfrą zechcą 
zatem we w‘asnym interesie zgłaszać się 
najdalej do dni 14 po odbiór ofert, gdyż 
po tym terminie oferty n i a z o a c y m y *

15891

Humor zagraniczny

norawiki od 4 zł. 50 gr. aa 1 ki 
ligram dostarcza „Borgrzyb,, 
Grodno. 12157

=  Chyba nie poślubisz tego młodzieńca dlatego i) iko 
te świetnie gra w tenrisa?

— O nie, mamusiu, ale on też znakomicie tańczy!
(Matin, Pary |). s. F.

C sł. “ W I  I O G Ł O S Z E Ń :
R eklam y w te k śe ie :
Na 1-rzej s t r o n ie .....................
Cal* l-sz* s t ro n a .....................
Na 2-giej i 3-ej stronie 
Cala 2-ga lub 3-cia strona 
Na da!srvcb stronrch tekstu 
Cała s t r o n a ...............................

Różne rek lam y :
. . zł. 1-50 Komunikaty i artykuły reklamowe . Zł. 1 . -
. . „ 1.200*— Na stronie kronikarskiej . . . . 0*80
. .  „  • 0-80 W dodatku literacko-naukow ym . . • » 1 —
. . „  800*— Nekrologi do 200 mm........................ • » 0*50
. . ., '70 ., „ 300 ,, . . . . . • n 0*89
. . „  600 — „ powyżej ?00 mm. . . . * »» 1 —

O głoszenia d robne :
Ogłoszenia za tekstem  za mm. . . zł- 0‘30
Na ost. stronie i wśród drob. (6 łam.) „ 0*30
Ogłoszenia drobne za słowo . . .  „  0*10
Matrymonialne  ............................... „ 0*20
Dla poszukujących praey za słowo „ 0D5
Drobne ogłosz. przyjmuje sią tylko za gotówką.

Podstawą obliczenia jest 1 m|m w 1 łamie. Podwyżka cen ogłoszeń może nastąpi - każdym czasie i obowiązuje także te  ogłoszenia, które zostały 
.aniówione poprzednio, a nie były zgóry zapłacone. — Za zaatrzeżenie miejsca dolicza sią 25 proc. — Za układ tabelaryczny dolicza sią 50 proc. 
Ogłoszenia w numerach świątecznveb • niedzielnych (z datą  poniedzia(kową) kosztują o 20°|. drożej.

U W A G  l i
Omyłki, k tóre zasadniczo nie zmieniają treść! 
ogłoszenia, nie upoważniają do żądania zwrotu 
gotówki ani też nie obowiązują Administracji 
do bezpłatnego powtórzenia anonsu. Komuni­
katów >e*.płatnych nie umieszcza sią. Zniżek 
nie udziela s’ą. Reklamacje miejscowe uwzględ­
nia sią do dni 3-eh, zamiejseow. dc dni S-iriu 
od daty ukazania sią ogłoszenia. Za egzem­
plarze dowodowe liczy sią 25 gr. Ogłoszenia 
do numeru bież. przyjmuje sią do godz. 16-tej.
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